Rok VIII. Nr. 265. 


BRLSOARAE CZARA ZONE A 
Geny ogłoszeń 


za wiersz 


raz. Najmniej 1 zł. 

Kont 

P.K0. Katowice 304.247 
DETE SSES PODEJ. PEPEE 


- ODDZIAŁY: 


milime- 
trowy przed 1 złoty Cd 
w tekście 50 gr., aa 
tekstem 40 gr. Ogło 
szenia tabelarycz- 
ne 50 proc., a świą- 
terzne 25 proc. dro- 
żej. Drobne ogło- s 
szenia po 10 groszy 
Dla poszukujących 
pracy 5 gr. sa wy- 


KIELCE, Kilińskiego 18, tet. 507; 
ZAWIERCIE, ul. 8-go Maja 5, tel. 


Sosnowiec, sobota 23 września 1935 roku 
BESEW APT TEIENEI NE CZOP ZRK O SEEEN DERPESAEA 


Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego. 
Redaktor »aczelny: WITOLD FABRYCY. 


BĘDZIN, Małachowskiego 24, tel 5.98; 
nr. 97; CZELADŹ, Rynek nr. 


Cena numeru 10 grosz v 


o I] 
f Prenumeratą wy- 
nosi miesięcznie 


vł, 2.— 


DĄBROWA, 8-go Maja t4, tel. 2-77; 
8, tel. 42; GRODZIEC, ulica Kościuszki tel. 16. ` 


Jak zamordowano 


posła Ś. p. Hołówke. 


BAMBOR, 22. 9. PAT. Dzisiej- 
84a rozprawa rozpoczęła się od ze- 
zruń Biłasa i Danyłyszyna. Zezna- 
nia Biłasa zaczynają się od słów: 
Vrzyznaję się do zabójstwa 

Hołówki'*. 
W dalszym ciągu Bilas szczegółowo 
opowiada, jak wstąpił do organı- 
zacji U.O N., jak stykał się z Hm: 
towem, od którego otrzymał rewoi- 
wer dla U. O. N. w Truskaweu. Da: 
lej zeznaje o swojem spotkaniu z 
Buiijem, który informował go o 
przyjeździe Hołówki. Biłas dosta" 


posła 


ezyi Hmatowowi informacyj ua pi 


śmie, otrzymanych od Bunija. Otrzy 
mał on rozkaz od organizacji dok» 
vancia zamachu na: posła: Hołówke. 
20 sierpnia Hnatow, wręczając ma 
rewolwer zwrócił się do Biłasa i Da 
vytyszyna, mówiąc, że mają zabić 
Hanłówkę. Danyłyszyn wyraził zgo- 
de. Bilas powtarza następnie sc 
nę zabójstwa. 


Kto wygrał na loterji? 

Zi. 20,000 na nr. 9671. 

Zł. 10.000 na  n-ry: 
114317 132682. 


111404 


Zł. 5000 na n-ry: 527 67601 
Zł. 2.000 na n-ry: 2248 6156 
17161 19697 20647 21172 45397 
50331 56728 61461 . 74170 — 75804 


104726 110836 131319 133137 126781 
Zł. 1.000 na n-ry: 119 2304 2667 

147330 149948 152027 153658. 

5030 6327 10468 11395 115.7 192142 


15265 33463 35987 40528 42972 
43193 50971 57088 64548 76144 . 
82299 82901 83719 86161 ©7807 
88407 92091 93120 "93311 ©4998 
105880 109454 113535 112046 122704 
123700 124986 129200 129893 131033 
131509 135424 1306484 143124 146797 


154910. 
20.000 zł. na n-ry: 3100 113519 
15.000 zł. na n-r: 133196 
10.000 zł. na nr: 18722. 

5.000 zł. na n-ry: 38610 <3665 

84333 149762. 

27204 27451 29870 
2.000 zł. na n-ry: 


32274 500631 
4431 25544 


RBRSR. 65007:82446 89504 103486 
112635 121468 136120 140440 753336 


1.000 zł. na n-rv: 7110 
9721 16959 17142 26053 


9184 
30993 


R3238 48181 48199 48701 51901 
53218 60947 66169 60560 68497 
81390 82067 85557 91861 95234 


97733 100388 101976 108167 111742 
117117 149078 149476 151522 154976. 


Zeznania Biłasa i Danyłyszyna. 


Jak twierdzi, strzelał z odiegl:- 
ści 2 kroków. Po zabójstwie Biłns 


twierdził, że dał z rewolweru 4 strzu ` 


ły. Gdy spotkał się następnie z Hna 
'owem, ten wyraził mu swoje zado 
wolenie, oświadczając, że organiza 
eja jest również zadowolona. Zezna 
nia kończą się tem, że Biłas przy- 


znał się dobrowolnie 
zeznania Janyłyszyna zaczyna- 
Ją się w sposób następujący: 
„Przyznaję się do tego, że doko- 
nałem zabójstwa posła Hołówki. 
Odmawiam dalszych zeznań“, Dost 
łem rozkaz od organizacji i wykoa:: 


Deraman meena 


Skarga na 


rząd polski 


z powodu deszczów i biota. 
C em się zajmuje liga narodów. 


GENEWA, 22. 9. PAT 16-ta 
sesja rady ligi narodów rozpcczęła 
sy uzis pod przewodnictwem. nor- 
weskiego ministra spraw zagrani 
cznych Mohwinkla. Rada odbyła 
dwa krótkie posiedzenia: poufne 
i publiczne. Na poufnem posiedze 
niu rada ustaliła porządek dzien- 
ny obecnej sesji i zatwierdziła róż 
ne nominacje w sekretarjacie gene 
ralnym. 

Przy ustalaniu porządku dzien 
nego rada musiała m. in. zdecydo- 
wać, co ma zrobić z petycja mniej- 
szościową niejakiego Pawelec: yka z 
polskiego Górnego Śląska. wnie- 
sioną na podstawie konwencii gór 
ODIA TREE TOTO PRE EYE OOOO 


nośląskiej. Pawelczyk skarży się, 
że na skutek podniesienia Į ozio- 
mu szosy; przechodzącej p:<vd “je 
go karezmą, w czasie deszczu wytwa 
rzają się kałuże, które utrudniają 


-do niej <dostęp i domaga się d-ra- 
dy ligi nakazania rządowi 


polskie- 
mu, by przywrócił stan szc-:y Z 
przed 100 lat. i wypłacił mu adszka 
dowanie. Rząd polski przesł:ł sekre 
tarjatowi generalnemu ligi uwagi. 
w których stwierdza. że system 0- 
chrony mniejszości dotyc!l:czas 
nie ma jeszcze wpływu na warun 
ki atmosferyczne, wobec czego za- 
pobiegnięcie wytwarzaniu <ie kałuż 
nie jest możliwe. 


'po lekarza, zauważył 


07 ZEE TE LAGE TOPR 00 - 


tem“, Jednakże potem Danyłyszya 
zmienił swe pierwotne _ postanowienię 
i złożył zeznania, dotyczące swezu 
udziału w zabójstwie. które pokry- 
wają się z zeznaniami Biłasa. Róż: 
niee zachodzą jedynie w drobnych 
tzczegółach. 

Następnie przystąpiono do prze 
sł. hania świadków. Pierwsza zez- 
nawała służąca w zakładzie sióstr 
<iużebniczek Fablak, nie wnoszą8 
de rozprawy nie ciekawego. | 

Świadek Brykowski. który w kry 
tycznym czasie mieszkał w pensje- 
nawie sióstr Służebniczek, opowiada. 
szczegółowo, jak krytycznego wie- 
czoru o godz. 8.10 usłyszał 6 strza- 
łów. Wybiegł wówczas na korytata 


1 EN 
Jez 


' z bierającewo ze schodów 
sA i -6v groził mu rewolwë 
rem. Następnie wspomina o charak 
terystycznym szczególe, mianowe- 
cie, gdy wybiegł z willi, udając się 
na  jezdsł 
trzech osobników. Dwaj pierws? 
trzymali ręce w kieszeni, jak gdr- 
hy na broni. Robili wrażenie ludz, 
opserwujących to, co dzieje się w 
pensjonacie. Świadek wyciągnął re- 
w''wer i krzyknął: „ręce do góry“ 
Jeden z nich powoli wyciągnał re- 
ce i podniósł je. Świadek podbiest 
daie.. Brykowski podkreśla dalej Że 
texo dnia na korytarzu willi hyfs 
<iemniej niż zwykle 


-mo e kw way 


PROCES GORGONOWEJ 


przed sądem najwyższym w Warszawie. 


WARSZAWA, 22 9. W sądzie 
najwyższym zebrała się dziś liczna 
"m:hliezność w związku z wyznae%0- 
nym o godz. 10 rano procesem F- 
milji Margeritty Gorgonowej, ska- 
zanej pierwotnie przez sąd przy- 
sięgłych na karę Śmierci, a następ- 
n'e po skasowaniu wyroku na 8 lat 
w ęzienia za zabójstwo Lusi Zarem 
bianki. 


Sędzia Wyrobek przystąpił dt 
referatu. który starał się uprosić i 
skrócić, gdyż szczegółowe przedsta- 
aianie przebiegu rozprawy I instn 
eji oraz edłego biegu procesu, m"u- 
siałoby zająć conajmniej catv 
dzień. 

Jeśli chodzi o pierwszy zawar 
ty w niej zarzut, dotyczący  sędzie 
go zapasowego Soleckiego, który, 


Jk pisze obrona, wchodził do poko 
je narad, co sprawiało wrażenie, iż 
bierze udział w konferencjach kom 
pletu, to sędzia referent odczytuje 
odmośne decyzje sądu przysięgłych 
w Krakowie, który już podnoszoną 
„ss obronę kwestię rozpatryw'ł 

rybunał orzekł wówczas, że sędzia 
Sołoeki nie bra) udziału w naradac: 
a zatem zarzut wysunięty przez o- 
bronę jest niesłuszny. 


Następuje roztrząsanie skargi 
dragiego zkolei zarzutu skargi ka 
sacyinej, dotyczącego  kwestji o- 
świadczeń przewodniczącego, które 
iK dowodzi obrona morly nastra 

ięgłych . 

Dalej przedmiotem _— referatu 
jest trzeci punkt, wiążący się z 
pytaniem, zadaniem przez przewod 


aoea 


Zgłaszajcie jaknajszybciej 
udział na i—i 


Niskie ceny stoisk! 


Kto pospieszy ten zyska. 


niczącegy sędziego Jendla do obro 
ny czy uważa ona Henryka i Sta 
nisława Zarembów za pod: jrza- 
nych w sprawie i czw podejrzewa 
inne jeszeze osoby. ` 

Wreszcie sędzia Wyrobek oma- 
wia jeszeze kwestję ustosunkowania 
się sądu do profesora Olkrychta. 
Trybunał skazał adw. Axcra na 
300 zł. grzywny za obraze prof. 
Olbrychta podezas, gdy ten'e adwe 
kat Axer za obrazę sądu otrzymał 
grzywnę w wysokości 100 ;!. Deev 
zja- trybunału w tym przedmiocie 
gloryfikowała, zdaniem okr. prof. 
Olbrychta w ten sposób. ża w przy 
sięgłych mogło wyrobić to  prz.e- 


„świadczenie, iż zdanie prof Olbry- 


chta jest pewnikiem. 
Po referacie zabrali głos obrońcy. 


WYSTAWĘ GOSPODARSTWA DOMOWEGO - 


od 30. IX. do 15. X. 1933 r. - 


Adres: Katowice, Stawowa L. 14, tel. 71. 
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Sty: 2. 


L kraju i ze świata 


TRAGEDJA W ZATOCE 
PUCKIEJ. 


Ostatnio zdarzył się na wodach za- 
toki Puckiej tragyczny wypadek, który 
pociągnął za sobą śmierć młodego 
człowieka. 

Przy silnie wzbarzonemi morzu wy 
jechali żaglówką na przejażdżkę po za 
toce dwaj mlodzi ludzie. Wyjazd z por 
tu nastąpił prawidłowo, żaglówka su- 
nęła niezwykie szybko ku brzegom Kę 


py Swarzewskiej. 


W pewnej chwili jeden z jadących 
21-letni ślusarz Bolesław Witkowski, 
skręcił sterem, celem zawrócenia łodzi 
w drogę powrotną. Ponieważ żagle do 
zwrotu łodzi nie zostały odpowiednio 
nastawione, silny podmuch wiatru prze 
rzucił gwałtownie całe żaglowanie na 
drugą stronę łodzi, powodując natych., 
miastowe jej wywrócenje sie. Ponie- 
waż Wilkowski przykryty zosta: ġa- 


„glem, nie zdołał już wydostać :i: na 


powierzchnię wody i utonął.  Towa. 
rzysz jego zdołał uczepić się wywróece 
nej łodzi i wyratował się z topieli. — 
Zwłok tragież: zmarłego Witkowskie- 
go dotychczas nje zdołano odnaleźć. 


TAJEMNICZY SKARB WARTOŚCI 
150.000 zł. ZNALEZIONO W PIECU. 


WARSZAWA, 229. Przy ui. Grzy- 
bowskiej 71 dozorca domu, sprawdza- 
jąe drzwiczki w piecu w ogólnej nbika 
cji, znalazł na ruszeje jakieś zawiniąt 
ko. 

W zawiniątku tem dozorca ku swe- 

mu osżołomieniu znalazł wartościowe 
papiery w postaci akcyj, dolarówek, po 
życzek itp. Dozorea odniósł skarb do 
komisarjatu, gdzie obliczono, że znale- 
‘nione papiery przedstawiają wartość 
150.000 zł. 
* Zachodzi podejnzenie, że papjery te 
pochodzą z jakiejś kradzieży i zostały 
ukryte przez złodzieja. W sprawie tej 
prowadzone jest energiczne *ledztwo. 


——000— 


ŁŁOŚLLWOŚCI TAJNEJ RADJOSTA 


CJI RUMUŃSKIEJ. 


W rumuńskiej miejscowości Oradea 
Mare (dawniej Wielki  Warażdyn) 
stwierdziły władze istnienje pryw atnej 
stacji nadawczej, która wieczerną porą 
wywołuje coraz większe sensacje, na- 
dając swoje komunikaty. 


Dotyczą one jednak nie spraw poli 
tycznych, lecz wyłącznie miejscowych 
plotek i skandali, przyczem kompromi 
tuje się z tetru różne osobistości, «na- 
ne w tem mjeście. Speakerem jest raz 
kobieta ,a innym razem mę'czyśna, A 
wszystkie wersje podawane są z hu. 
morem w formie prawdziwie literae- 
kiej. Ze słuchączy jedni pękają ce śmie 
chu, a inni wpadają w szał wściekłości. 
Władze policyjne, jak dotąd, są bezail 
ne. 


—::0:— 


STRASZLIWA BURZA GRADOWA 
NAD SARAGOSSA. 


MADRYT, 22.9. Nad Saragosą i o- 
kolicami szalała silna burza gradowa, 
która wyrządziła olbrzymie spustosze 
nia. Ulice mzasta pokryły się grubą 
warstwą gradu, który padał bezustan, 
uie przez. półtorej godziny. 


Przeszłe 100 _osób odniosła podezas 
gradobicia poważne okałeczenia. Naj 
więcej ofiar było na moście nad rzeką 
Ebro, gdzie w chwili barzy znajdowa 
ło się kiikaset przechodniów, wśród któ 
tych wybuchła panika, albowicm na 
odejnku tem niema prawie żadnych za 
budowań, które mogłyby, dać schronie 
nie. 

Na środku mostu padło od gradu kil 
ka kobiet i dzieci, które w stani» nie- 
przytomny przewieziono do szpitała, 


BOÓRÓAdDBNRAARNAAE. 


Popiera cie L.0.P.P. 


"ec hę metod w 


Nr. 265. 


Trzy miesiące w kazamatach hitlerowskich. 


Ofiara bestjiaistwa opowiada o swoich przeżyciach. 


Na wszystkich publicznych wy- 


stąpieniach przywódców dzisiej- 


-zych Niemiec. słyszy się pięknie 
Lrzmiące słowa i frazesy o spoko- 
ja ladzie i bezpieczeństwie w ja- 
kiem żyją obcokrajowcy i mniej- 


" sześgl narodowe zamieszkałe na te 


renie trzeciej Rzeszy. 

Fćwnie uspakajającc brzmią wszy 
stkie noty i zapewnienia wystos"- 
wywane do poszczególnych państw 
europejskich. Zdawałoby się, że rze 
ez7wiście tylko jaka* oszczercza i 
wroga propaganda usiłuje przedsta 
w ć wyznawców Hitlera jako krwi» 
żerczych gwałcicieli i satrapów, dla 
któych każdy, kto nie ma stempla 
rasowego Niemca i aryjczyka jest 
istotą pozbawioną 


najelementarniejszych praw 
człowieczych. 


Tak przynajmniej utwezeaią 
sami Niemcy. Jednak rzeczywistość 
rzeczy temu na każdym kroku, 
a:ty same mówią za siebie i mó- 
wią co innego. A faktów tych — nie 
trzeba szukać. s 
W dmu wczorajszym zgłosił się 
do Naszej Redakcji -jeden z tych 
którzy zmuszeni byli do ucieczki 
a owego „raju“ niemieckiego i w 
trostych słowach opowiedział nam 
swoje przygody, poprzedzające wy- 
siedłenie z granie państwa  hitle- 
rowskiego. 

P. Jan Zalewski, tkacz z Bia- 
łegostoku w roku 1930-ym wyemi- 
grował do Niemiec w poszukiwaniu. 
zarobku. Znalazł w Szczecinie i tam 
właśnie zastał go przewrót hitlerow 
SK 

"W ezerwcu br. przechodzące uli- 
cy spotkał 
maszerujący pochód  umundurowa- 
nych „nazi“, 


„! wówczas popełnił - „przestępstwo” -. 
za które musiał srodze  odpokuta- 


wać. Oto — nie podniósł prawego ra 
mienia do góry na znak czci i po- 
zdrowienia dla brunatnych koszul. 

Momentalnie rzuciło się na nie- 
gu kilku członków t. zw. sztafet 
cchronnych i po wylegitymowaniu 
i dokładnem pobiciu (tem energiez 
niejszem, że okazał im - paszport 
polski) — odstawiono go do więzie 
ria. w którem przesiedział aż do 
końca sierpnia i dopiero 

po kiłkakrotnej interwencji 


korsula polskiego został zwolniony 
% nakazem natychmiastowego opu- 
szezenia terytorjum Niemiec. 

40 przeżył w owem więzieniu 
nie będziemy tu powtarzać Czytelni 
cy nasi znają już dokładnie opisy 
owych gwałtów, znęcań się i best- 
jaistwa, jakich dopuszczają się sie: 
racze hitlerowscy na bezbronnych 
e 

Jako bardzo charakterystycz! 

3 damę Odd 
państwie niemieckiem można tylko 
podkreślić fakt, że w koresponden 
cji z konsulem polskim, zarząd wię 
zienia nakazał 

używać języka niemieckiego. 
Do-iero po głodówce, jaką zainicjo- 
wał p. Zalewski, zezwolono mu na 
korespondencję polską. 

— Lepiej kyć w Niemczech dzi- 
sieiszych zwierzęciem, niż Pola 
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LOTNIK WiLLEY POST ULEGŁ 
KATASTROFIE. s 
NOWY JORK, 22.9. Donoszą z Quen 
ny w stanje Minnis, iż znany lotn. świa 
towy Willey, krótko po starcie spadł i 
doznał bardzo ciężkich obrażeń. W sta 
nie bardzo groźnym oedwioriono -łynn 
go lotnika do szpitala. 
Przyczyny katastrofy nie uda'o się 
na razie ustalić. Na miejsce przybyła 
komisja, która przeprowadzi dochodze 
nia. Wypadek słynnego lotnika wywo 
łał zrozumiałe wrażenie w caty:h Sta 


nach Zjednoczonych. 


kiom lub innym obcokrajowcem — 
mówi na zakończenie nasz rozmów - 
ca, na którego wychudłej i zmęczo- 
'ej twarzy, dotąd widnieją jeszcze 


"ślady pobytu w „gościnnych* i „pra 
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Marszałek Piłs 


worządnych'* Niemczech, które gło- 
sząc na całym Świecie o swojej kal. 
turze, górują barbarzyństwem nad 
dzikusami z epoki przedhistorvcz- 
Ir. ri 
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udski 


na wielkiej rewji kawalerii w Krakowie 
w niu 6 października. 


Jedną z największych uroczys'o 
ści będzie wielkich rozmiarów rewia 
na Błoniach w Krakowie. w której 
weźmie udział 12 pułków kawalerii. 
Jak wiadomo defiladę tej kawale-1 
przyjmie marszałek Piłsudski. 


Caly- plan odbycia rewji, wyzna - 


_ czenia miejsc pod trybuny, na postój 


pojazdów, wyznaczenie ulie dla pu 
pliezności — opracowują władze 

Obecrie magistrat rozpoczął już 
budowę trybun, które zajmą prze 
strzeń przy parku młodzieży reku- 
dzielniczej „Juvenia“ Trybuny ob- 
liezono na 10.000 ludzi. Trybuny 
podzielone będą na kilka grup, któ. 
re będą oznaczone dużemi literami 
aifabetu. 

Poza lożami reprezentacyjnem: 
są przewidziane miejsca siedzące 
i stojące na trybunacł. a to tak dla 
różnych organizacyj społecznych, 
jak dla młodzieży szkolnej i publicz 
n''ae21. 

Ze względu na wielki koszt bu- 
dowy tychże trybun magistrat zmu 
szony będzie pobierać opłaty tak za 
miejsca. siedzące, jak i stojące. —- 


Sprzedaż biletów rozpocznie się w .. 


kilku punktach / miasta w najbliż- 


"szvsh dniach — eo poda komitet do 


wiadomości za pośrednietwem pra- 
a .. . 

Zarząd miejski Krakowa, prag- 
rąe przygotować odpowiednią ilość 
kwater ra pomieszczenie tak osób 
pojedyńczych, jak i zbiorowych wy 
cie.zek, pragnących -~ uczestniczyć 
w uroczystościach w dniu 6 paździer' 
nika, prosi zainteresowanych o zgła ' 
sznnie w terminie nieprzekraczal- 
nyin do dnia 30-go września br. za- 
rot*zebowania kwater. Zgłoszeni: 
inleży kierować pod  adreser; 
Miejskie biuro kwaterunkowe prz: 
wydz. V magistratu. 

* * * 

Jak donosi „Robotnik“ war 
szawski, podczas uroczystości ku 
czci Sobieskiego, jakie odbędą się 
w Krakowie w pierwszych dniach 
pażdziernika z udziałem marszałka 
Piłandskiego, wygłosi p. marszałek 
przemówienie, w którem obok tre$- 
¿i histor reznej związanej z 250 rocz 
nica odsieczy wiedeńskiej, poruszy 
także akualne tematy polityczne, 
na'viązując do 15 roczniey odzyska - 
t'a niepodległości Polski. 

Mowa marszałka Piłsudskiego w 


„Krakowie oczekiwana” jest x wiel- 


kre). naprężeniem. 


Człowiek był tworem wodnym? 


SENSACYJNE WYWODY CZESKIEGO UCZONEGO 


Profesor fakultetu medycyny u- 
niwersytetu Karola w Pradze, dr. 
Franciszek Szamberger opublike- 
wał w tych dniach książkę p. t. „O 
powstaniu i rozwoju życia. Wywo 
8 czeskiego uczonego są wprost 

tamiewające i sensacyjne. Zda- 
uiem prof. Szambergera rozwój za 
redka ludzkiego w łonie matki jest 
niby muzeum rozwoju życia człowie 
ka. Człowiek, wedle prof. Szember- 
gera nie jest jakąś doskonalszą fo: 
nią małpy, ani też nie posiada wspó! 
"ych z małpą przodków. Ludzie i 
małpy byli na świecie zawsze równo 
cześnie. Natomiast prof. Szamber: 
ger widzi zdumiewające podobień- 
stwo pomiędzy człowiekiem a zwie 
rzęciem wodncziemnem. Udowadnia 
to odkryciami na zarodkach  ludr- 
kich i doświadczeniami z kliniki cho 
rob skórnych, której jest szefem.. 
W kilku wypadkach znaleziono u 
iaGzi na tylnej części ich ciała gru 
czoły, jakie posiadają zwierzęta 
tylko ziemnowodne i jakie z sza- 
ków posiada tylko hipopotam. Rów 
nież rozwój nerek u człowieka po- 
dobny jest do rozwoju nerek wodno 
ziemnych. U zarodków ludzkich w 
pewnych okresach pojawia się wy 
rostek, który bywa uważany za re 
sztki ogona, Prof. Szemberger zaz- 
nacza, że prawdopodobnie chodzi tu 
e pamiątkę po płetwach, które 
przodkom dzisiejszego suchoziemna 
go człowieka służ% y do poruszania 
się w wodzie. , 

Małpy i ludzie podług prof. Szam 
bergera żyli pierwotnie w morzn, 
które opuścili, kiedy morze poczęło 
się ochładzać. Dziś ciepłota morza 
wynosi naiwyżei 30 stopni Cei, 
podczas gdy ciepłota dziecka 38 sto 
rni. I to. że dziecko w ciele matki 
wy rasta otoczone t. zw. płodową w» 


dą, świadczy zdaniem  Szainberge- 
ra, że cziowiek żył pierwotnie w 
wodzie. Malpy opuściły” -morze 
wcześniej od człowieka. Dlatego u 
meh rozwinięta jest zdolność do p» 
ruszania się w koronach drzew. któ 
ra to zdoinością człowiek się jednak 
nie odznacza. W czasie, kiedy mal: 
py opuściły ochładzające się morze, 
widocznie nie było jeszcze dosyć su 
chej ziemi i dlatego małpy przeby- 
waty w koronach drzew. Człowiek 
opuścił morze, kiedy ziemia już wy 
> odpowiednio aE pora wo 

rozumow zamberęera nig- 
dy Mie miał przodków pohoda 
zwierzęcego, ale zawsze ludzkiego. 
Na dowód tego prof.  Szamberger 
przytacza uczucie wstydu. Uczu*iu 
wstydu dozna ie człowiek, a żadne ir 
na zwierzę. Prof. Szamberger Bol 
zdania, że człowiek nie wyna u- 
brania jako ochrony przed zimnem, 
ale tylko dla zakrycia swej nagości, 
z uczucia wstydu, jak to _ opisuja 
I-nlja. Jest to oznaka  kulturalnsj 
konieczności człowieka i zakorzeni - 
łc „ię to lak, że nawet grzebie się lv 


dzi w ubraniach. 


Poglądy czeskiego profesora 74 
ve "ne znajdą dużo przeciwników, 
tak jak każda po teorja. Przy te 
<Losobn ti nie o! rzeczy będzi. 
przypomnieć pięiną bajkę 9 gres: 
kiej bogini Afrodycie, która podu“ 
no zbudziła się do morskiej par” 
Baiki o topielcach, wodnych rusal< 
kach, jakie słyszeliśmy w latach 
dziecinnych przestałyby być bajka: 
mi, a byłyby raczej  reminiseerc_1 
preczłowieka, który żył życiem we! 
nego twora. Kiedyś mówiono w baj 
lach o smokach - jas ESA 
rrzecież później nauka odkryła ro 
'ężnych brontozaurusów, atlantoza- 
urusów i ichtjosaurusów. 


Pożyczka udzielona Sowietom 
przez U. S. A. na zakup towaru w 
Ameryce. jes. pierwszym  oficjał- 
nym krokiem rządu Unji Sowie: 
kiej. Dotychczas rząd amerykański 
„zezwalał* coprawda swoim obywa. 
telom na prowadzenie handlu z Z, 
5. S. R., nie uczynił jednak nie, co- 
by mogło ułatwić stosunki pomię. 
dzy zainteresowanemi stronami, 
zdyż nawet nie ustanowił konsulów 
at radców handlowych. Konsulatv 
zastąpiłe sowieckie przedstawiciel- 
ttwo hardlowe „Amtorgć, założone 
w Nowym Jorku w r. 1924. Dwa la 
ta poten: powstała ponadto amer: - 
kańsko-sowiecka izba handlowa 4 
siedzibami w Moskwie i w Nowym 
Yorku. 

W pjerwszym roku istnienia 
„Amtorgu* eksport _ amerykański 
do Sowietów wyraził się © sumą 
43.116.000 dolarów, a w roku naste 
paym uległ podwojeniu,; osiągając 
86.938.000 dolarów. Według danych 
amerykańskiego Departamentu 
Handlu, eksport amerykańskich te - 


warów do Z. S. S. R. w ciągu okre- l 


su od 1927 do 1931 r. wyraził się sn- 
mą 442.100.000 dol., przywóz zaś ż 
sowietów do U.S.A. — suną 
87.000.000 dol. W r. 1931, w okresie 
kryzysu w Stanach Zjednoczonych 
! na amerykańskich rynkach odbior 
czych, Unja Sowiecka i Chiny bv. 
ły jedynemi państwami, do których: 
ekrport towarów amerykańskie 
nie zmniejszył się. W roku tym o 
gólny wywóz amerykański zmaluł 
w stosunku do r. 1929 o 54 proc. ek 
sport zaś do Z.S.S.R. powiększ; ł 
<ię o 22 proc. 
Sowiety stały się w owym czasie głó 
wnym rynkiem dla amerykańskich 
maszyn rolniczych, drugim z rzędu 
— dla narzędzi i maszyn elektrycz- 
nych, trzecim — dla narzędzi pree, 
zyjnych i czwartym — dla bawełav 
Rok 1932 przynosi zmianę na nie 


kaczyść USA był to nieunikniony . 


skutek zarówno dumpingu sowiec 
kiego, jako też i trudności ekspo: 
towych i restrykeyj importowych, 
«iesowanych przez poszczególne s*2 
ny. W r. 1932 eksport amerykański 
do Sowietów wyniósł zaledwie 18 
p: oe. eksportu z r. 1930. Gdy w r. 
1149 pozycja ta wyrażała się suwą 
10.556.000 dolarów, w r. 1932 spad- 
ła do 12.414.000 dol. W ten sposób 
USA. z trzeciego miejsca w ogó!. 
nym obrocie handlu zagraniezneg» 
» 7.8.8.8. w 1981 r. spadły na szó- 
ste miejsce. Na czołowe miejsea 3- 
brotu handlowego z Unją Sowiecką 
wysunęły się w tym czasie Niemcy, 


Wielka Brytanja, Włochy i 


U. S.A. 


Rd? 


Wschód (Persja i Mongolja). 
Dotkliwe straty w obrocie hand!) 
“im z ZSSR. przemówiły mocniej 
do ogólnej opinji amerykańskiej, 
niż wszelkie inne argumenty za ko 
piecznością nawiązania normalnych 
stosunków z wielkim rynkiem sowio 
ekim. Oficjalny krok rządu U. S.A. 
w formie pożyczki dla Z.S.S.R. wv- 
gląda na wstep do uznania rząd: 
sowieckiego. Dotychczas Stany Zje- 
lnoczone A. P. opierały swój sprze- 
«iw uznania Sowietów na trzech 
*rzesłankach: 1) na odmowie rządu 
sowieckiego restytucyj własności 
chywateli amerykańskich, skonf!: - 
kowanych na początku  rewoluej', 
2) na odmowie spłacenia lub uzna- 
nia długów poprzednich rządów (o- 
gólne pretensje rządu U. S. A. i 9- 
l; wateli amerykańskich do Sowia. 


lub Olejkiem Nivea. 


słatecznie elastyczną i 


tów sięgają 800 milj. dolarów); 3) 
na propagandzie komunistycznej. 
prowadzonej przez Trzecią Między 
narodówkę z poparciem rządu sowie 
ekiego. 

Jak będzie wyglądała ta forn:a 
porozumiewawcza pomiędzy U.S 4 
a £.5.8.R., pokaże niewątpliwie naj 
Łuższa przyszłość, w każdym bądź 
razie zarówno opinja publiczna A - 
meryki i jej sfer przemysłowych, 
jak i rząd sowiecki wyczekują jak- 
najszybszej zmiany w  stosunkac!: 
sowiecko - amerykańskich. W prze 
konaniu jednej strony złagodziłoby 
te gnębiący Amerykę kryzys finan - 
sowy, w przekonaniu zaś drugiej 
strony, normalizacja tych  stosun. 
bów stałaby się jeszcze jednem eg 
niwem pacyfikacji świata. 

K. E 


o e a a a T RAA 
Strzelectwo w dzisiejszej Polsce 


Wysunięte przez zjazd legjor:*- 
stów hasło wzmożonej propagandy 
s rzelectwa nie wymaga uzasadnio: 
nia. Znane dobrze perypetje  mię- 
dzynarodowej konferencji rozbroje- 
niowej dowiodły raz jeszcze niezbi 
cie, że wciąż daleki jest od nas mi- 
raż powszechuego rozbrojenia i 
bezapelacyjnego zwycięstwa idea- 
łów pacyfistycznych. Nie rezygru- 
jemy i na przyszłość ze współpracy 
we wszystkich szczerych _ usiłowa: 
niach, mających zapewnić światu pa 
nowanie pokoju. Dowodzą tęgo cala 
nawskroś pokojowa polityka nasze 
go państwa, nasza inicjatywa na te 
renie ligi narodów i zawarte przez 
n.'s pakty i układy. Ale wciąż jesz- 
cze pozostaje niezbitą prawdą, że 
„Polskę obronimy karabinem, nie 
rezolucjami* i że obowiązek pogo 
towia obronnego objąć musi całe 
bez wyjątku społeczeństwo. 

Sport strzelecki nie jest u nas 
rzeczą nową. Kultywuje go w p'er- 
wszym rzędzie od lat już dwunastu 
związek strzelecki, który też ostat: 
uio szeregiem posunięć organizacyj 
nych scentralizował i ujednolicił ca 
łą akcję. 3 

W maju ubiegłego roku zostaje 

owołana do życia Naczelna Rada 
Strzelectwa, której przewodniczy 
K.1nendant Główny Związku, a d? 
której zgłosił” swój akces wszyst: 
kie ważniejsze organizacje spu- 
łezne, uprawiające strzelectwo, 
między innemi Zjednoczenie strze- 
leck'ch Bractw Kurkowych. Stwe- 
yzone z końcem ub. r Kolegjum Sẹ 
dziów Strzeleckich czuwa nad czy- 
stością organizowanych zawodów 
i »rzestrzeganiem na nich obowiąza 
iaaych przepisów i regulaminów, za 
pewnia wiec fachowe przeprowadze 
nie zowodów. 8 

Dotychczasowe rezultaty tej 
pracy, kierowanej przez Związek 
Strzelecki, który zresztą pozosta- 


wia szeroki samorząd _ poszczegć - 
nym organizacjom sportu strzelec- 
kiego, są imponujące O ogólnem 
»dniesieniu się poziomu tego spo" 
u śGiadczy ilość zdobytych przez 
zawodników odznak strzeleckich. W 
r. 1932 wydano 110.381 odznak 
wszystkich czterech klas, w rok1 
RZ liczba ta _przekroszv 
190.000, chociaż wymogi dla zdoby- 
cia odznaki są duże i niełatwe do 
spełnienia. 

r. 1932 zorganizowano w «u 
lej Polsee ponad 3.800 zawodów 
strzeleckich. Organizowano je ra 
wszystkich  szezeblach Związkv 
Strzeleckiego w okręgach, powia 
tach i oddejałach. w poszczegó. nych 
klubach łowców i myśliwych, w 
Bractwach Kukowych, OFP 
Straży Granicznej itd. O popularno 
ści ich i masowości niech świadcze 
te" choćby fakt, że zowady pod naz 
wą „ 10 strzałów ku chwale Ojczyz 
ny“ zgromadziły na strzelnicach w 
r 1932 — 51.919 zawodników, a w 
rb. liczba ta wzrosła ponad 65.000. 

Podstawą rozwoju strzelectwa 
je: z natury rzeczy ilość strzelnie 
odpowiednie ich rozrzucenie po ea. 
łem państwie. Pod tym względen 
sytuacja obecna nie zaspakaja jesz 
ze wszystkich wymagań i częsta 
x"oć improwizacja zastępować mu- 
si urządzenie trwalsze i bardziej 
elowe. W każdym jednak razle 
ulska posiada w chwili obecn 
1 543 strzelnie i 38 terów  łuczu- 
czych. Winno być ambicją wszy:*- 
kich organizacyj społecznych, upra 
wiających strzelectwo, spotęgowa- 
uie akcji w kierunku intensywnej 
budowy nowych wciąż strzelnie w 
tych zwłaszcza punktach krajs. 
zie dotąd sieć strzelnic jest zby! 
rzadka, na czem cierpi oczywiście 
poziom i masowość strzeleckiego 
sportu. A 
Dla wyszkolenia kadry instruk- 


=) Piec 
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Z NIVEĄ na wycieczke / 


Zbyt ostre powietrze działa zawsze mniej lub więcej ujemnie na cerę. 
Zwłaszcza odzieżą niepokryła skóra staje się łatwo szorstką. Pamięłajmy 
przeto, by przed i podczas wycieczki nairzeć należycia skórę Kremem 
W ten sposób pielęgnowana skórą staje się do- 
odporną na wszelkie wpływy atmosłeryczne i na- 
biera czerstwego i w słońcu ogorzałego wyglądu jak to u zawodowych 
sporłowców z przyjemnością podziwiamy. 


KREM NIVEA: Zł. 0.40 do 2.60 / OLEJEK NIVEA: Zł. 1.00, 2.00 i 3.50 
Polski produkt fabryki: PEBECO Spółka Akcyjna w Poznan'u 


t rów Związek Strzelecki organizu 
je rokrocznie kursy strzelecko - į icz 
nieze (w r. 1932 — 99 kursów z u 
działem 1773 uczestników), a wogó'e 
rozwija wszechstronną działalność, 
ky podnieść poziom strzelectwa i w- 
imesowić ten sport wśród  jakna;- 
szerszych warstw. Przy opracowy- 
waniu regulaminów i wytycznych, 
dotyczących broni, rodzajów strz :- 
lań, postaw, odległości itd. Nacze!- 
na rada strzelectwa baczy na to, by 
sort strzelecki przystosować i do 
wymogów wojska. Dlatego więc ny 
przy opracowywaniu regulaminów 
strzelań o odznakę strzelecką upezy 
m.lejowano postawę leżącą, broń 
nejbardziej zbliżoną do typu woj 
skowego itd. 


Związek strzelecki dobrze spet- 


nil swe zadanie spopularyzowania 
strzelectwa, sportu, który nietylko 
ma podstawowe znaczenie dla po- 
k-iowia obronnego państwa, ale i 


w dziedzinie wychowania fizyczne-, 


g niepoślednie zajmuje miejsce 
Jesi rzeczą społeczeństwa uczyni! 
zeń rycerski sport, sport narodowy. 
Wypełnić coraz nowemi zastępami 
strzeleckie kursy i zawody, zapra. 
wiać się w strzelectwie od lat naj- 
młodszych, ćwiczyć oko, ręwę i -- 
wolę. a 

Bo — „Polskę obronimy karabi- 
no. mie rezolucjami* 


Rozmaitości. 


Z RYNKU PRACY. s 

W końcu bieżącego tygodnia rozpo 
ezną się rokowania w sprawje ustale- 
nia taryf płac pracowników umysło 
wych „zatrudnionych w ciężkim prze- 
myśle na Górnym Śląsku. Nowa tary- 
fa ma wejść w życie od dnia 1 paźdeier 
nika rb. 

W najbliższych dniach odbędzie się 
w Rybniku na Górnym Śląsku konfe- 
rencja komisji pojednawczo — rozjem 
czej pod przewodnictwem jnż. Franke 
go w sprawie wprowadzenia przepi- 
sów służbowych do zakładu ubezpiecze 
nia pracowników umysłowych w Kró. 
lewskiej Hucie. 

W dniu 22 bm. ma się odbyć kon- 
terencja przedstawicieli fabryk juto- 
wych w Częstochowie dla omówienia 
możliwości zapobjegnięcia redukcjom 
w związku ce zmniejszeniem »ię zamó- 
wień. 


——:0):— 

TUNEL POD MONT - BLANC. 

Pomjędzy rządem franeuskim i włos 
kim prowadzone są obeenie rokowania 
w sprawie realizacji projektu przebicia 
tunelu w masywie Mont — Blanc ce. 
lem przeprowadzenia linji kolejowej. 
Została wyznaczona komisja uczonych 
włoskich, która sprawdza badania przed 
wstępne, prowadzone dotychczas przes 
geologa szwajcarskiego Lugeon i p. Ou 
lianoff'a. Projekt przekopanja tanelu 
pod Mont — Blane powstał już w r. 
1907, kiedy to inżynier paryski, Mo. 
nod, złożył rządowi francuskiemu me 
morjał w sprawie możliwości przepró 
wadzenia drogi żelaznej pod Mont — 
Blanc. Otwór tunelu  zaczynatłby się 
pry Chamonix. z drugiej zaś strony 
wychodziłby koło miejscowości dEn. 
treves lub też we Wloszech. Dłagość tu 
nelu przewidywana jest na przeszło 1? 
km. a czas trwana robót na 4 — 5 lat. 
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Co było przyczyną strasznej katastrofy na kopalni KRONIKA 
"w Modrzejowie. | 


Strasziiwa katastrofa na kopal- 
ni „Modrzejów*. która pociągnęta 
za sobą śmierć pięciu górników, od 
biła się głośnem echem w eałej Poł 
see i wywołała ogólne poruszenie. 

--hoć już upłynęić spora czasu 
oa dnia katastroiy — tragedja mo- 
drzejowska nie przestaje w dalszym 
ciygu interesować opinji publiczcej 
która z niecierpliwością oczekuje 
na wyniki śledztwa. 

Jak to już donosiliśmy, z ramie 
nia władz górniczych dochodzenie 
przeprowadzał naczelnik urzędu 
górniczego w Dąbrowie inż. Za- 
wadzki, który szezegółowe badai 
przyczyny katastrofy. 

Badama te, jak się dowiadujemy 
wykazały winę zarząd a kopalni, któ 
ra prowadziła robo;7 rrzyzownie. 
Urząd górniczy w Dąbrowie wy- 
dał w tej sprawie specjalny okólnik, 
"które rozęstał do noszczególnych ko 
palni na terenie Zagłębia Dąbrow- 
skiego. Przytaczamy niżej w cało 
ści okólnik: 

„Badanie katasirofy kopalnia. 
nej w Modrzejowie z dn. 6. IX. 33 r. 
( ludzi zasypanych na filarze ścią 
uowym) wykazało następujące jej 
yrzyczyny: 

1. Miejscowa zmiana wytrzyma, 
łości stropu pokładu — zastąpienia 
zwiężieza piaskowca masą kruche- 
po zlepieńca, 6,5 — 5 metr. grubego, 
niespojonego z dalszym nadkładent 
Ciężar tej masy zmiażdżył warstwę 
węgla (85 — 2,9 m.) nad budynkiem 
filaru, zniszczył budynek i spowodo 
wał gwałtowne zarabowanie się prze 
strzeni 40 m. x 12 m. grzebiąc ucie 
kających ludzi.Zwykłe przed rabun 
kiem filaru Znaki ostrzegawcze (ci 
śnienie na budynek) były nieobecne. 

2. Pogorszenie się piętra nie by- 
ło zauważone ani ocenione przez kie 


rownictwo kopalni. Badania stro: ' 


pu przodku około 60 m. dlugiego, 
nie byty wykonywane, liczące na „d0 
bre piętro”, na zasadzie zresztą dłu 
goletniej praktyki tej kopalni. 

3. Zły strop maskowany warstwą 
węgła pod nim, został obnażony na 
khyt dużej przestrzeni (60 m. x 12 
m), dzięki systemowi odbudowy ścia 
nowej. dotąd swobodnie stosowaLej 
Gdyby ten sam zlepieniec był odkry 
wany zabierkami mniejszemi, — je, 
go niebezpieczeństwo byłoby łatwa 
uświadomione i usunięte. 

Z powyższego wynikają jasne 
wskazania na przyszłość dla unik- 
nięcia wypadków, rzucających po. 
nure światło na nasze górnietwo: 

1. Nie liczyć w robotach na pię- 
tre „dobre“, lecz oczekiwać w każ- 
dej chwili piętra „zlego“ i z całą su, 
miennością je badać w miarę obna- 
zania. 

ż. Unikać szerszych wyrobisk nie 
podsadzonych, powodujących cejśnie 
nie i szczeliny w stropie, który wów 
czas, niespodziewanie, dotąd „dob- 
ry“, staje się „złym* i pociąga wy- 
padki nieszczęśliwe. 

W szczególności urząd górniczy 
przestrzega przed nierozważnem 
zwiększaniem długości i rozpięt»- 
ści filarów ścianowych, który to sy 
stem może być tylko w bardzo wą. 
skich ramkach technicznych bez 
piecznie stosowany. 

Niniejsze podaje się do wiado- 
mości kierownictwa ruchu kopaħ i 
i osób przełożonych, celem zwróce- 
nia ich uwagi na całkowitą odpo- 
wiedzialność prawną w razie spo, 
wodowania wypadków  nieszcześ!i. 
wych, w warunkach wyżej wymie 
nionych* 


© „Jak więe widzimy, okólnik u- 
rzędu górniczego stwierdza winę kc 
palni, przyczem podkreśla ryzykow 
no prowadzenie robót. Zarząd kopal 
ni nie zbadał stropu filara, licząc —-- 
jak mówi okólnik — na „dobre pię: 
tra“, Gdyby strop był dokładnie zba 
dany — unikuęłoby się katastrofy. 


Korzystając ze smutnego do- 
świadczenia, urząd górniczy wydał 
zarsądzenie dyrekcji kopalni „Mo- 
drzejów', że długość filarów nie mo- 
że obecnie przekraczać 35 mtr., sza 
vokość zaś 10 mtr. 

Jak to już donosiliśmy, poza do- 
chodzeniami prowadzonemi przez 


"ZE ZN a T wy 
mą o s 


Re E EENE T R ES NEC 


Zebrania pracowników umysiowych 


urząd górniczy, śledztwo w tej spra 
wie prowadzi również prokurator 
przy sądzie okręgowym w Sosnow- 
en. 

Opinja urzędu prokuratorskiego 
o przyczynach katastrofy oparta bę 
dzie na R rzeczoznawców 
DLCWYEN. 


w Sosnowcu 


Zarząd sosnowieckiege oddziału P.Z 
Z.P.P. i Hi urządza z racji dnia pracsw. 
nika umysłowego, w przeddzień święta, 
t. j dziś, dn. 28 bm., zebrania wszyst -~ 
kich pracowników umysłowych w 3-ch 
punktach, a mianowicie: 

Dla pracowników kop. Czeladź o 
gocz. 17-6ej w sali związku podoficerów, 
:ezerwy, dla pracowników firm: huta 


„Milowice“, Elektrownia, kop. Re. 
nard, sosnowieckie tow., _ Hulezyński, 
Dietel, huta „Katarzyna“, Babcock - 


Zieleniewski, C. G. Schön i wszystkich 
drobniejszych zakładów pracy w śród. 
imieściu — w lokalu związku (Sienkiewt 
cza 17-a), o godz. 17.45. W tymże lokalu 
transmifowany zostanie o godz. 17-ej 
edczyt prezesa unji zw. zaw. prac. umy 
słowych p. A. Minkowskiego, nadawany 
przez radjostację w Warszawie. _ 

Dla pracowników firm: huta „Sta. 
szie*, wale. Renard, centralne warszta- 
ty A. Deiehsel, kop. „Niwka* i kop. 


„Modrzejow* — w Bali T. 8. „Sokół“ w 
Niwce, o godz. 1$-ej. 

Na zebraniach tych zostaną wygło- 
szene przez przedstawicieli zarządu od 
działu i sekretarza P. Z. Z. P. P.i H, re 
feraty na temat znaczenia ruchu zaw» 
cwego oraz znaczenia propagandowego 
świeta pracy, jak również omawiana hę 
dz.e sprawa subskrypcji pożyczki naro 
dcwej. Ze względu na bardzo aktualne 
tematy zarząd oddziału prosi wszyst- 
kich pracowników umysłowych o przy 
bycie na podane wyżej zebrania. 

Jednocześnie apeluje się do człon. 
ków odziału i do niezrzeszonych pra- 
e wników umysłowych o jaknajlicz 
niejsze wzięcie uziału w _ obchodzie 
święta pracownika umysłowego, orga- 
nizowanego na tutejszym terenie przez 
radę okręgową  unji zw. zaw. pr. um 
ZI tórka w niedzielę, dnia 24 bm. o godz 
1 w sali P. Z. Z. P. P.i H. w Sosnowcu 
'Sienkiewicza 17_a). 


Krwawy pojedynek na kosy. 


 TĘGIM CIOSEM ODRĄBAŁ PRZECIWNIKOWI RĘKĘ. 


Krwawa bójka, jaka się rozegra 
ła między wło.cianami pod Miech» 
wem na tle sporu © miedzę, prze- 
wyższa grozą wszystkie opisywane 
dotychczac wypadki. 

Sąsiedzi, dad Kubas i Mi- 
chał Stec, kosili zboże i w pewnej 
chwili zetknęli się na spornej mie- 
dzy. 

Tajona nienawiść między sąsia- 
dami ożyła i obaj rzucili się na sie- 
bie z kosami. Walka trwała dług» 


wreszeie Stec morderczem cięciem 


Odważna 


przyczyniła się do 


vdrąbał przeciwnikomi lewą rękę po 
niżej łokcia. 


Strasznie okaleczonego wieśn:+- 
ka przewieziono do szpitala, Kuba. 
sa zaś osadzono w więzieniu. 


Epilog tragicznie zakończoneg:: 
sąsiedzkiego sporu miał miejsce w 
sądzie okręgowym, który skazał 
krwawego kosyniera na dwa lata 
więzienia i zapłacenie kilku tysięcy 
złotych tytułem odszkodowania za 
wieczne kalectwo. 


niewiasta 


schwytania trzech 


groźnych włamywaczy 


Zwycięską walkę z opryszkami 
stoczyła w obronie swego mienia 
58 letnia właścicielką sklepu przy 
ul. Racławickiej 4 w Sosnowcu, Jó 
zefa Brożyna. - 

Dzielna niewiasta, posłyszawsz: 
przed ułożeniem się do snu jakieś 
podejrzane szmery w przyległym 
do mieszkania sklepie, udała się de 
sklepu i ujrzawszy tam trzech gospo 
darujących łotrzyków,  schwyciła 
pierwszego z brzegu za poły i obez 
władniła go do czasu nadejścia 
; mocy, mimo, że schwytany opry- 
szek wszelkiemi sposobami — cheial 
się oswobodzić, rezultacie udało 
mu się to. Uciekł w porę wraz z dwo 
ma innymi kompanami, zostawiając 
w rękach dzielnej niewiasty mary- 
nirke. oaz eząnkę, której nie zdą- 
żył zabrać w pośpiechu. 


Echa ekscesów 


W związku z krwawem zajściem, ja 
kie miało miejsce onegdaj na kolonji 
„Baraki w Zagórzu, gdzie w czasie li 
kwidowania nielegalnych  *zyvików 
został postrzelony Tadeusz Kimel z 
Dąłrowy, policja śledcza prowadzi e- 
nergiczne śledztwo, celem ustalenia 


EAN 3 Stoi 


AZ dowód rzeczowy po zbie 
tych złodziejach, przyczyni się, i 
niebawem ujęto bultajska trójkę, 
której członkami okazali się młodo- 
ciani, znani juź jednakże w Zagłę- 
biu z różnych wyczynów sosnowi - 
"zasie, 17-letni Stanisław Krawiec 
(Robotnicza 4), 19-letni Edward Ma 
rzec (Robotnicza 7) i jego rówie- 
śnik Stanisław Śrubarczyk (Fel 
Perla 19). 

Finał nieudanej 
'lzięki odwadze i energji właściciel 
ki sklepu p. Brożynowej, rozegrał 
się onegdaj w sądzie okręgowym w 
Sosnowcu, który skazał Krawca na 


osadzenie go w zakładzie  wycho* 
wawczo - poprawczym na przeciąś 
trzech miesięcy, pozostałych zaś © 
skarżonych na 4 miesiące bezwzęględ 


nego wiczienia. 


pod Zagórzem 


winnych. Narazie zatrzymanych jest 
sześć osób, oskarżonych o współudzia 
lanie. w krwawych ekscesach. 

Jak zdołano ustalić postrzelony Ki 
mel nie kral udziała w nwaaturach i 
zraniony został przy ws Kimel 
'rudnił sie ostatnie sprzedażą gazet. 


ME +. 
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ich eskapady ` 


DARZYK 
Dziś: Tekli p. m. 
Jutro: NMP, od w. niew, 
Wschód słońca: 5.82 
Zachód słońca: 17,48 


RADJO 


WARSZAWA. 
Sobota, 28 września. 


AE 1.00. Sygnał czasu. 7.05, Gimnastyka. 
1.20. Płyty. 7.30. D. e. muzyki. 7.52, 
Chwilka gospod. domowego. 1.55. Pro_ 
gram na dz. bież. 11.58. Sygna! czasu. 
12.65. Płyty. 12.25. Codz. Przegi. Prasy 
Polsk. 12.33 Kom. meteor, 12.:5. Płyty. 
12.55. Dz. połudn. 14.55. Płyty. 15.05. 
Wiad. bież. 15.10, Kom. Pńastw. Just. 
Eksport. 15.15. Płyty 15.25. Kom. go- 
spo. 15.35. Płyty. 16.00. Tr. z Warsz. 
16.80. Płyty. 17.00. Odczyt aktualny. 
17.15. Muzyka lekka. 18.15. Tr ze Lwo- 
wa. 18.85. Recital skrzype. 19.00, Tr. ze 
Lwowa. 19.20. Rozmaitości. 19.35. Pro 
gram na dz. nast. 19.40. Kwadrans lit. 
20.00. Muzyka lekka. 21.05. Dz.  wiecz. 
21.15. Tr. z Wilna. 21.30. Konoert chopi 
nowski. 22.00. Muzyka tan. 22.25. Wiad. 
sport. 22.30. Kom. meteor. i kom. polic. 
22.40. Muzyka tan. 


KATOWICE. 


Sobota, 23 września. 

1.00. Aud. poranna. 11.50. Program na 
dz. bież. 11.58. Sygnał czasu. 12.05. Pły 
KŻ Tr. z Warsz. 12.35. Płyty. 12.55. 

połudr.. 14.55. Płyty. 15.05. Kom. go 
spod. 15.10. Płyty. 15.2. Kom.  gospol. 
15.35. Płyty. 16.00. Tr. ze Lwowa. 1630. 
Pieśni w wyk. p. A. Kopciuszewskiego 
(baryton). 17.00. Skrzynka poczt. 17.25. 
Tr. z Warsz. 19.05. Fotografika na tle 
najnowszych zdobyczy przemysłu foto 
graficznego. 19.25. Rozmaitości. 13.35. 
Program na dz. nast, 19.40. Tr. z Warsz. 
2115. Program na dz. nast. 2459. Tr. z 
Warsz. 28.30. Płyty. 


WARSZAWA. 


Wrzesie 


25 


Sobota 


Niedziela, 24 września. : 

10.50. Program na dz. bież. 11.00. Tr. 
Mszy polowej z Chełma. 1158. Sygnał 
czasu. 42.05. Ods'anięcie pomnika żołnie 
rzy 7 p. p. Legj. 12.50. K 
12.55. Poranek muz. i 
Warunk produkcji zwierzecej w 
chodzącym okresie. 14.20. Koncert Chó 
ru Mł. z Bochenia. 1445. Rolni*y, korzy 
stajecie z Urz. Rozjemczych. 15.45. Piy- 
ty. 16.00. Radjoodbiornik dls młodzie 
ży. 16.15. Pogawędka p. t. Dobrze sie 
dzieje w państwie duńskiem. 16.50. Pły 
ty. 17.00. Wrogowie spółdzielczości 
1745. Muzyka polska. 18.00. Recital 
śpiew. 18.35. Program na dz. nast. 18.40. 
Rozmaitości. 19.00. Słuch. 19.40 Skrzyn 
ka poczt. 20.00. Koncert pośw. twórezoś 
ci Karola Szymanowskiego. `:2.00. Wia 
Aomości. sport. 22.15. Kom. meteor. f 
kom. polic. 22.20. Tr. ze Lwowa. 


ZZZNOGZZ 


Zarząd koła zw. ofie. rez. w Kiełeach 
odpowiadając na apel zarządu voje, 
wódzkiego federacji zw. obrońciw oj- 
oryzny, uchwalił na specjalnie zwoła- 
nem zebraniu subskrybowanie pożycz- 
ki narodowej w wysokości 200 zł. 

Zarząd koła ZOR. zwraca sło jedno 
cześnie z gorącem wezwaniem do człom 
ków ZOR. aby ze swej strony dekłaro- 
wali w bankach, kasach lub urzędach 
skarbowych nabycie obligacji tei po- 
życzki, która oprócz gospodarczego po 
siada pierwszorzędne znaczenie propa 
gandowe na terenie miedzyrarodo- 
wym. 


(k). Posiedzenie wydziału wotewódz- 
kiego. W dniu 20 bm. odbyło sią posie 
dzenie wydziału wojewódzkiego, na któ 
rem zatwierdzono budżet powiatowego 
związku komunalnego w Olkus:u, oraz 
rozpatrywano budżet miasta Da:.rowy 
Górniczej. 


(k) Nagły zgon. Na 6.tym kilome. 
trze odJędrzejowa w stronę Kie'e,znale 
ziono trupa nienzaego mężczyzny, ©- 
raz dwa konie z uprzężą. Dochedzenia 
ustaliły, iż jest to Ludwik Majer ze 
Szczekocin, który wracając da demu 
dostał ataku serca. 


(k) Bo kancelarji leśnictwa Podgó- 
ry w pow. kozieniekim dokonano wła 
mania. Sprawey ,którzy przez okno do 
stali się do lokalu wynieśli kasę do ia 
su i po rozbiciu jej zabrali 260 zł. go- 
tówką. S 


; 
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Z Zagłębia. 


TEATR MIEJSKI 
W SOSNOWCU: 


“eatr Miejski w Sosnowcu daje 
dziś w sobote po cenach zniżonych prze 
pojową komedję polityczną p. t. „NU 
W. PANOWIKE% która zyskał gob'=a 
gorące uznanie prasy i publiczności, 
Gzięki doskonałej grze, świetnej reży 
«*rją i ciekawej oprawie dekoracyjuej. 
W rolach popisowych występują pani: 
Areiszewska, Chrzanowska i Gersonów 
na, oraz panowie: dyT. Szafrański, dyr 
Gołaszewski, Dąbrowski, Orliński, Mi- 
Irejajewskj i inni. 

Począiek przedstawienia punktua'- 
nie o godz, 20 m. 15. Przedsprzedaż 5i 
letow w 'irmie W. Czechowski, Sosn» 
wiec, ul. » Maja. Abonament ważny. 

Jako następna premjera ukaże sią 
iuteresujacy reportaż, osnuty na tl» 
p twdziwego zdarzenia p. t. „KAPI- 
1AN Z KOEPENICK", K. Zuckermay- 
era w przekładzie J.  Kossowskiego 
W sztuce tej autor daje świetną satyre 
na militaryzm niemiecki, poruszając 
secnocześrie aktualne problemy  s9no 
i eezne. „Kapitan z Koepeniek" dzięki 
żywej akcji, jędrnemu  dowcipowi i 
fenomenalnym wprost sytuacjom, zdo. 
bywał na wszystkich scenach niebywa 
ły sukces. Jest to sztuka, która intere_ 
su,e, wzrusza bawi i porywa. 


Sobota dn. 28 bm. godz. 20 m. 15 —. 
„NOWI PANOWIE“, 

Niedziela, dnia 24 hm godz. 11. m. 39 
— Poranek Szkolny „Zemsta* ceny 
miejsc od 20 do 50 gr. 

Niedziela dn 24 bm. godz. 16 m. 15 — 
„Nowi Panowie“ po cenach zniżonych. 

Niedziela dn. 24 bm. godz. 19 m. 39 — 
„Wowi Panowie". Przedstawienie zaku- 
porc» przez Związek Zawodowy Pra 
rowników Umysłowych. Abonament i 
passe - partout nie ważne. 


— Herhatka polityczna w Sosnoweu. 
W dn. 1 października o godz. 7 wiec”. 
w lokalu .Kuźnicy“ w Sosnowcu (War 
szawska 22) odbędzie sie herbatka po- 
lityczna, urządzona przez koło miejszo 
we BBWR. na której prezydent m. 
Dą' rowy p. Kaczkowski, prezes rady 
powiatowej BBWR wygłosi referat p; 
lilyczny na aktualne tematy. 

— Program święta pracownika u- 
mysłowego w Dąbrowie. Godz. 3 ranc 
zbiórka organizacyj przed  Jokałem 
związku przy ul. Sienkiewicza 1, g. 
9.15 wymarsz z orkiestrą do kościoła 
na nabożeństwo, poczem w zali resur 
sy odbędzie się poranek, na który zło 
ży się: przemówienie, śpiew solowy p 
M. Rnppeiowej i popisy orkiestry pru 
cowników kop. „Flora“, solowa gra na 
skrzypcach p. M. Mazurkiewicza. 

. O godz. 3-ej popol. korcert orkiestry 
kon. Flora i tow. muzyczno _ śpiewa- 
czego „Harmonja* na placu Żwirki i 
Wisury i na placu Legjonów. 

O godz. 7 wiecz. w sali resursy wie 
czornica według następującego progra 
mu: przemówienie, popisy orkiestry i 
chóry pracowników tow. franko  wło 
skiego i produkcje solowe p. Karasiń_- 
skiego, artysty teatru polskiego w 
Katowicach. 

-— Wybory delegatów w hucie Kata- 
tzyna. Dziś odbędą się w hucie „Kata. 
rzyna* wybory delegatów rototniczych 
Robotniey winni się poważnie zastano 
wić nad wyborem delegatów, aby nie 
wytrać ludzi, którzyby miast reprezen 
tawać ich sprawy dyskontowali swe sta 
newisko delegatów w formie dostaw do 
huty. Nowi delegaci muszą być ludź- 
mi którzyty godnie reprezentowali inte 
resy braci robotniczej i w żadnym wy. 
nadkn nie nadużyli ich zarfania. 

— Wypadek na kop. „Saturn W 
ub. czwartek o g. 8 pp. w podziemiach 
kop. „Saturs“ uległ  nieszcześliwemu 
wypadkowi robotnik Antoni Derka z 
Czeladzi. Wypadek nastąpił w chwili, 
gdy Derka hyt pochylony przy zbiera 
niu wegla. Bryła wegla oberwawszy 
się na filarze uderzyła Derkę w go 


wę i plecy raniąc go łoleśnie. Nie- 


szcześliwego robotnika  odesłaro do 
szpitala kasy chorych w Czeladzi. 

— Nadzwyczajne walne  zehr-="ie 
zwiazku legjanistów w Czeladzi edhe 
dzie sie dnia 24 bm. w Tokaln „Każźni- 
cy*. Początek o godz. 10 rano. 


SPRZEDAŻ NA MIEJSCU WSZ 


Onegdaj odbyło się po i-dzezie 
komitetu wykonawczego, powiatowe- 
go obywatelskiego komitetu pożycz. 
ki narodowej w Będzinie, na którem 
po omówieniu szeregu spraw tech- 
nicznych, związanych z subskrypcją 
pożyczki narodowej, postanowiono w 
dalszym eiagzu prowadzić jaknajda. 
łej idącą akcję propagandową przez 
urządzanie wieców, zgromadzeń itp. 

Komitet wykonawczy, wychodząe 
z założenia, że subskrybowanie poży 
czki narodowej winno się stać potaż 
ną manifestacją uczuć patrotycznych 
całego społeczeństwa, postanowił urzą 
dzić w przeddzień subskrypcji. tj. dn. 
27 września rb. wieczorem oraz w dniu 
1. X. rh. uroczyste nabożeństwa we 
wszystkich miejscowościach. 

Orłonek komitetu wykonawczego ks 
dzin Gala zobowiązał się porozumień 
z duchowieństwem na terenie rowiatu 
w sprawie propagandy pożyczki naro- 
dowej z ambon kościelnych wśród swo 
ieb nsrafian. 

Również «u okazji święta pracowni. 
ka umysłewego propagandę w kierun- 
ku podpisywania poż. nar. prowadzić 
będzie PZ.P. i H. 

Po stwierdzeniu, że akeja przygoto 
waweza, związana z pożyczką narod. 
w komitetach lokałnych idzie sprawnie 
— *eomiiet wykonawczy zwraca się z 
Bom da soadmoceństwa, by w swoim 
własnym interesie, nie czekało do osta 
tniej chwili, lecz już obecnie podpisy- 
wało pożyczkę i deklarację wraz z 
pierwszą ratą subskrypcji składało w 
jednej z placówek  subskrypeyjnych 
na terenie powiatu. W ten sposób uni- 
knąć można będzie zamieszania w 0. 
statniej chwili. 


Dla przypomnienia komite? wyko 
nawczy podaje miejsca i nazwy placó. 
wek subskrypcyjnych w powiecie, któ- 
re już obecnie pnzyjmują subskrypcję 

Sosnowiec: Bank polski, bank związ 
ku spółek zarobkowych, bank handło- 
wy w Warszawie, oddział w Sosnowen 
kasa urzędu skarbowego. 

Redzin: Kasa urzędu skarbowego 
komunalna kasa osznzędności. 

Dąbrowa: ksa urzedu skarbowego, 
oddział komunalnej kasy oszczędno- 
ści. 

Czeladź: — oddział komunalnej ka 
By aszereduości. 

Komitet wykonawezy podaje do 
wiadomości, że placówki aub:krypcyj 
ne czynne będą bez przerwy do 
późnego wieczora, przez cały okres sub 
skrypcji, nie wyłączając niedziei do 
dn. 1 października. 

Komitety lokalne oraz te Instytu- 
cje, które przyjmują subskrypcje, po 
czynając od dnia dzisiejszego, udzie- 
lać będą informaeyj wszystkim tym. 
którzy pragnęliby dowiedzieć się w 
jakiej wysokości powinni podpisy 
wać pożyczkę w-g. zasad I norm, u tale 
nych przez centralne organizacje pra 
cownicze Zawodowe i gospodarze, W 
porozumieniu z komisarzem  qcneral- 
nym pożyczki narodowej. 

W celu skontrolowania 1 depiinowa 
nia, ażehy wszysey mieszkańcy nasze 
go powiatu spełnili swój obowiarek i 
pożyczkę subskrybowali w słusznej 
wysokości  nostanowiono, że vaszeze- 
gólne komitety lokalne powołają spe 
cialna straż ohywatelska, słataną zZ 
b. woiskowych i n=zedstawieiełi róż- 


nych sfer i zawodów. 
* * * 


szej pru$Smiusci sukoarypcji o yaski 
narodowej wśród urzędników gware 
ctwa „Hr. Renard“ powstał :amo. 
rzutnie komitet lokałny, z iniejatywy 
którego zwołane zostało w dniu 21 bm. 
ogólne zebranie urzędników gware- 
etwa. Po przemówieniu obecnego na 
zebraniu dyrektora zarządzającego, 
p. W. Żukowskiego, który podkre- 
ślił doniosłość sprawy i apełował do 
uczuć obywatelskich zgromadzonych 
urzędników, uchwalono jednomyślnie 
subskrybować pożyczkę narodową, ja 
ko minimum według norm. onraco 
wanych przez  rentraln" wiązek 
przemysłu polskiego i unje polskiego 
przemysłu górnio:o - hutniczego, t. j. 
norm identycznych z temi, jakie zo- 
stały przyjęte przez urzędników pań 
stwowych. Obecny również na tem 
zebraniu generalny dyrektor gware 
etwa i franko - polskiego towarzy- 
stwa górniczego, p. S.  Dupanlounp, 
zgłosił imieniem obywateli francu- 
skich, zatrudnionych w  gwarcetwie 
„Hr. Renard“ i we franko - połskiem 
towarzystwie, akces do wriecia udzia 
łu w pożyczee narodowej według 
norm, uchwalonych przez ogńł urzed 
ników gwareetwa. 

W tymże dniu 21 bm. w  identycz- 
nych warunkach odbyło się w Pabro 
wie zebranie urzędników franko - 
połskiego towarzystwa _góritczego, 
gdzie po oświetleniu sprawy przez 
dyrektora Starkiewicza, powwieto te 
same uchwały eo fi w  gwarectwie 
„Hr. Renard". 

Dyrekcja »warectwa „Hr. Renard“ 
f franko - polskiego towarzystwa przy 
obiecały pomoc przy snłacie przez n- 
rzedników oblicarji pożyczki rarodo- 
wej. przez rozłożenie spłaty tych obti 
gacyj na 10. wzglednie 12 rat. 

e Ld e. 

W sali sądu odbyło się orgarizacyś 
ne zebranie komitetu pożyczki narodo- 
wej w (veladzi. Zebranie zagaił kom. 
R. Piwowar, który w krótkich słowach 
zapoznał zebranych z pożyczką uarodo 
wą „a następnie powołał na przewodni- 
czącego zebrania dyr. Wengrisa „na se 
kretarza p. N. Madle. 


Zebrani wyłonili z pośród siebie ko 
mitet lokalny w następującym skła- 
dzie pp.: kom. Piwowar, kier. komisar 
jatu p. p. w Czeladzi asp. Filipowicz, 
dyr. Wengris, dr. Grontkowski, ks. pro 
bosez Siermantowski „J. Tajchman, T. 
Nieszporek, F. Horzelski, L Boligłowa, 
Ch. Szwajcer, St. Kula i dwaj przed- 
stawiciele robotników kop. „Saturn“. 

+ * + 


Mregdaj w Zawierciu, przy ul. Lo, 
śm 3 we własnym lokalu ZZZ, edby'e 
się zgromadzenie robotników ze wsz -st 
kich zakładów przemysłowych Zawied 
€ia, w sprawie pożyczki narodowej. 
Feyraniu przewodniczył p. J. Gettel. 
Referaty wygł. pp.: poseł Korieczko 
i sekr. Zaborowski. Po referatach wy 
w'ązała się krótka dysku.ja, poczem ze 
brzni robotnicy uchwalili wziąć udzia! 
w subskrypcji pożyczki narodowej. 


Uchwała  rebotników zawierekich 
zasługuje ze wszech miar na pochwałe. 
gdyż wiadomą jest rzeczą w jakich 
cięzkieh warunkach znajduje się świat 
pracy na terenie Zawiercia. Mimo tej 
tieżkiej sytuaeji robotnik zawiercki 
zaje sobie zupełnie dobrze sprawę z 
wajności pożyczki narodowej i choć 
najdrobniejszą stawką chee waakcento 


W związku z otwarciem w najbliż wać swe patrjotyczne stanowisko, 


ółdzieini Ziemiańskiej 


Sosnowiec, Piłsudskiego 18 


Celem propagandy konsumcji mieka I jegó przetworów 
Hala Mleczna $2 


; Rai AA : 
wydaje cc zorące ŚMiAdANiA i kolacje mleczne po 50 gr. i po 70 gr. 
ELKICH PRODUKTÓW NABIAŁOWYCH. 


Po zreorganizowaniu Zarządu 


W Kawia.ni: i Restauracja 
A WARSZAWANEJ A 


- ulica 3-50 Mają 15 ; 
telefon 2-61, 11 43 


Stosując się do obecnych, kr; zyso- 
wych warunków — uruchowsiła 
DZIAŁ KAWIARNIANY 
SPECJALNOŚĆ: gospodarskie obiady 

z 5 dań 1.30 gr 


Gorące dania z EE pai po 50 groszy 
Obfity dział zasąsek po cenach 
bardzo niskich. 
Codziennie dancing od godziny 20-ej. 
ORKIESTRA SALONOWA. 
Polecając się łaskawym wzgłędom P. T. Pu. 
biicznośc. ZARZĄD, 


MIEJSKI 00M NIEMOWLĄT 
+ W SOSNOWCU. : 


1roską większości miast w Polson 
— „est t. zw. opieka społeczna, dział go- 
spodarki miejskiej przed laty jeszcze 
"ie sprawiający wiele kłopotów, dzić, 
skutkiem kryzysu rozrastający się bu- 
dżetowo w tempie b. szybkiem. 

Lata tłuste, t. j. lata lepszej konjun- 
ktury — pozwalają magistratom na 


zmaiejszenia wydatków na opiekę spo-- 


leczną, choć pewne działy w tej dzie. 
dzinie mają charakter stały, niejako ser 
witatowy. 


Do takich serwitutów moralnych na 
ieży już opieka nad matką i dzieckiem, 
1"<ychodnie przeciwgruźlicze i inne, tu 
dzie: opieka nad niemowlęciem, którem 
się sie mą kto zająć, bo ojciec jest zaz 
wyczaj nieznany, a matkę za podrzuca 
nie dziecka poszukuje policja... 

W Sosnowcu, obok szpitala na Pe- 
kinie, znażduje się miejski dom niemo 
wlat. $ 

Dzięki dr. Molickiemu, który jest 
x erownikiem tej instytucji, prasa mioj 
scowa miała możność zwiedzenia domu 
nermuowląt. 

Jbszerniejsze sprawozdanie z pow- 
du nawały materjału odkładamy do 
uira 

—::0::— 

— Zebianie 7.7.7, w Grodźeu. W nud 
chodzącą niedzielę odbędzie się zgre- 
n:adzenie członków i sympatyków ZZ 7. 
kopalni „Solvay“ i tow. grodzieekieg >. 
W zebraniu tem wezmą udział: pcr. 
Krnieczko i sekr. Zaberowski. 


— Chłopiec wpadł pod  tramrtj. 
Wczoraj w południe liczni przaełe dzie 
ul. Królowej Jadwigi w Dąbrowie ty 
li świadkami nieszczęśliwego wypad 
ku, jakiemu uległ 6 letni Paweł Zych, 
zam. przy ul. Batorego 24 w Dąbrowie. 

Chłopczyk wracając z przedszkoża, 
w chwili mijania jezdni został rderzo 
ny przez trawmaj doznając pekniecia 
czaszki. 

Pierwszej pomocy na miejsca wy- 
padka udzielił dziecku lekarz ambu 
latorjum kasy chorych, dr. Guzowski, 
poczem w stanie groźnym  przewia- 
ziono ie do szpitala powiatowego w 
Bedzinie. 

— Popisy złodziejskie w Rad'inie. 
Chey gdajszej nocy do sklepu G. Fraj- 
korra przv ul. Modrzejowskiej 45 w 
Bedzinie dostał się złodziej i skradł wy 
roby tytuniowe, wartości 110 zł oras 
40 zł. gotówką. 

Tej samej nocy ze sklepu Abrama 
Binszteka, przy ul. I-go maja m w 
Będzinie skradziono również wyroty 
tytuniowe i gotówką 80 zł. Straty 
ogólne wynoszą 730 zł. 

Śmiałej kradzieży dokonano r*w- 
nież w zakładzie  zegarmistrzowskim 
St. Kesiekiego, zam. przy ul. Okrzei 
10 w Będzinie. Pan Kesicki stwier- 
dził kradzież 23 zegarków, wartości 
500 zł. 


Str. 6. 


(z) Obchodu 25-letniej rocznicy pow 
stania -> związku strzeleckiego W umí 
niedzielę w Piecu Mosłańskim miejsco 
wy oddział związku strzelecki-go ob 
chodził 25-letnią rocznicę  pow-tania 
związku strzeleękiego. Rano vjl yło 
się nabożeństwo w kościele parafjal- 
nym w Przybynowie, o godz 20 nastą 
pil wymarsz odz'ałów do ogniska. Ak- 
tu zapalenła symbolicznego oguiska do 
konała prezeska oddziału p. J. Hastel- 
lowa, okolicznościowe przemówienie 2 
znaczeniu uroczystości wygłosił ref. 
wych. obywatelskiego p. Bol. Marsza 
łek. Następnie nastąpiło odczytanie 
przez komendanta Wł. Knapika rozka 
zu, — apelu poległych i ogólne ślubo_ 
wanie. 

Orkiestra odegrała hymn i strzelcy 
odśpiewali szereg pięknych pieśni strze 
leckich. 

Po wygaśnięciu ogniska strzelcy i 
zgromadzona publiczność, z ; ochodnia 
mi — wyruszyli do wsi. Na zakończe- 
nie odbyła się zabawa taneczna w miej 
scowej remizie strzeleckiej. 

Zaznaczyć należy, że oddział związ- 
ku strzeleckiego w Piecu Mas: 1. kim, 
pomimo krótkiego istnienia, wykazuje 
dużą żywotność. 

Przez czas zaledwie czteromiesięcz 
nego istnienia urządził on kilka zabaw, 
z których otrzymane pieniądze prze- 
zńaczył na zakup ozapek i częściowe u- 
mundurowania. 

(2) Dzień pracownika 
w Zawierciu. Tak jak w całej  Polsvo, 
tak i w Zawierciu obchozony będzi? 
w dniu jutrzejszym „dzień pracownika 
uiaysłowego*. Komitet obchodu skia- 
da sie z przedstawicieli 11 organizacyj 
pracowników umysłowych. Program 
«"bchohdu jest następujący: godz. 830 
zia”rka na placu pol. zw. zaw. prac. 
przem. i handl. w Zawierciu ,przy uli. 
e” Sienkiewicza, 8.45 wymarsz do kot- 
tola na nabożeństwo, 10 zebranie w sa 
li Lino Stella, gdzie wygłoszone będzi»: 
a; słowo o roli pracownika umysłowe- 
go w Polsce, b) odczyt o nowej ustawi: 
samorządowej. 

Komitet obchodu wzywa wszystkich 
pracowników umysłowych do gremjal 
nego udziału w obchodzie „dnia pracow 
u*a rmvzlowego". 

(z) Kompanja do Częstochowy W 
dniu 24 bm. o godzinie 6.40 rano wy: 
jożdża z Myszkowa kompauja do Czę. 
stochowy i powraca tegoż dnia o godzi 
nie 21.40. Na przejazd koleją do Częste 
cvowy i z powrotem uzyskano 50 proc. 
zniżki. 


umysłowego 


Czarny dąb -- 


kopalnia złota 


Majątek—po urlopie na Polesiu 


Czarny dąb! Drzewo, ¿enione 
więcej od mahoniu, mocne. irwałe 
nie do zniszczenia. 

Dawniej, nasi przodkowie, chcące 
zdobyć czarny dąb, wybierali z la- 
sów specjalne sztuki, rosnące na su 
chym piaszczystym gruncie, Lrzew3 
zili je do czystych jezior i zatapiali 
w wodzie. Pilnowano -potem tylko 
aby dęby te nie pokrył muł, aźpia- 
sek nie wpłynął na zmurszenie drze 
wa. Musiała je omywać tylko czysta 
woda, która po wielu latach miała 
sprawić, że ze zwykłego dębu otrzy 
mywano czarne drzewo. 

Obecnie nikt specjalnie nie , pro 
dukuje* czarnych dębów. To też 
jest on obecnie wielką rzadkością, 
bardzo poszukiwaną. 

Sensację więc wywołała w War 
szawie wiadomość, że jeden 7 ofice 
rów w służbie czynnej por. N. wy- 
starał się o urlop roczny z wojska, 
gdyż wynalazł kilka miejsce. w któ- 
rych znajdują się w w wodzie naj 
lepsze gatunki czarnych dehów. 

Wszedł w kontakt z firmami an- 
gielskiemi, które podpisały z nim 
umowę na dostarczenie cenneg) drze 


wa na sumę 300 tysięcy dolarów. 

W odkryciu miejsc, w kt*rych 
znajdują się czarne dęby, dop mógł 
jak zwykle, przypadek. Por. N. ja 
Wo zamiłowany rybak, postanowił 
spędzić urlop na Polesiu. Wynalazł 
cichą wioskę, leżącą między dwoma 
pięknemi jeziorkami. Gdy wieczo- 
rem, po obfitym połowie ryb wró- 
cił letnicy do domku, ze zdziw «niem 
por. N. zauważył, że napalmo mu 
w piecu czarnym dębem. Por. N. na 
tychmiast to spostrzegł, gdyż jest 
ekspertem w towarzystwie. 

Następnie dowiedział się, że w je 
ziorkach, w których łowił ryby, jest 
bardzo wiele tego drzewa. Okoliczni 
chłopi wydobywają dęby znajdują- 
ce się bliżej brzegu i używaiją ich 
na- opał. 

Zbadawszy te wiadomości, por. 
N. natychmiast przerwał urlop i w 
starał się o prawo eksploatacji tye 
p» wzamian za uporządkowanie 
ch. 

W jeziorach znajdują się podo 
bno czarne dęby nawet o średnicy 
1 mtr. 70 cm.. a długości '© — 40 
mtr. 


Niebieski krawat Rockefellera 


Micha? Matrakas, ubogi malar 
mieszkajacy w Chicago, nie był, cv- 
prawda, wielką znakomitością, ale 
prugnął nią zostać. By się wybić z 
masy nięznaczących artystów i za- 
robé trochę gotówki. powziął ory. 
u nalną myél. Oto, za sumę 5 dola- 
rów kupił dużą fotografję stares 
miljardera Johna D. Rockefellera 
i według tej fotografji zaczął malo 
wać portret bogacza. 

Po kilku tygodniach wytężonej 
prrey, portret był gotów. Matrakas 
po.łał go do pałacu Rockefellera z 
latem, w którym był, oczywiście i 
jego adres. 

Już w parę dni po wysłaniu 1 por: 
trotu, nadeszła upragniona po 
wiedź. Serce malarza zabiło na wi- 
dok koperty z inicjałami „J. D. R. 
był pewien, że zapowiadają tam su- 
tą nagrodę. Tymczasem, sekretur4 
nn!jardera pisał co następuje. 

„Szanowny panie. Pan Rocke- 


"finan wstają z grobu... 


ttt 


Pomimo cierpień prawie nie do 
zniesienia, zs gą umiała zacho. 
wać spokój zupełny. 

Siedząca przy jej łóżku pani de 
(iarennes studjowała jej fizjonomię 

Pozostała przy łóżku boleści aż 
do wpół do dwunastej w nocy, po: 
czem odeszła mówiąc do siebie: 

— Zbyt jest spokojną. Z pewco.- 
ścią tej nocy kochanek nie przyj- 
dzie. 

Gd dziesiątej wieczorem Hiero- 
;im zająi stanowisko obserwacyjne 
w parku. 

Przykucnąwszy za krzakiem, 
trzymał strzelbę na kolanach i nie 
spuszczal z oczu muru granicznego 
w miejscu, przez które  złoczyń*a 
wdziera się będzie usiłował. 

Czytelnicy wiedzą, że Raul nie 
miat przyjechać tej nocy do Bry- 
snr-Marre, pozostawimy więc w 
spokoju napróżno oczekującego » 
srodnika. 

Hieronim około drugiej po półao 
ey zeszedł z warty zdrętwiały ji 
szezekający zębami od chłodu no- 
crego, gayż chociaż dni były gorąże, 
oce za to szczególnie chłodne. 


POWIEŚĆ. 206 


Nazajutrz” rano zdał sprawę ba< 
ronowej ze swojej nieudanej wyj ra 
wy. 

-— Dziś wieczór rozpoczniesz na 


rowo — rzekła mu pani de Garer- 


nes — i zdaje mi się, że tym razem 
bęstzjesz szczęśliwy. 

— Pragnąłbym tego bardzo —od 
rzekł Hieronim. — Jeżeli jest Pan 
Bóg dla uczciwych ludzi, dla zło: 
dziei są kule karabinowe. Będę do- 
brze pilnował. 

—Zostaniesz za to dobrze wyna- 
zrodzony. 

Poczem baronowa poszła do po- 
koju swej pannv do towarzystwa. 


Gabrjela była śmiertelnie blada. 

Osłałjona niezmiernie, napróżn? 
usiłowała podnieść się. 

Śmierć zbliżała się zwolna. lecz 
zbliżała się napewno. , 

Biednc dziecko mvyślało o Raulu 
który miał przyjść, a ona nie będzie 
mygla wyjść do niego. 

Wzruszenje jej było widoćznem 

Zwróciło to zaraz uwagę pani de 
Garennes. 

— Pewno to dziś wieczór — rze- 
kła do siebie. 


feller _ utrzymał portret ma mu do 
zarzucenia dwie rzeczy.  Przedew: 
szystkien:, zapomniał pan o namalo 
waniu djamentowej szpilki w kra: 
wacie, z którą się nigdy nie rozsta- 
Je. 

Po drugie, kolor jego krawata 
jasno - błękitny. Przesyłam panu 
ten krawat, oraz odsyłam portret, 
Łv pan mógł uczynić potrzebne pep 
rawki“. 

Matrakas zabrał się do roboty, 
zaraz po otrzymaniu krawata i por 
tretu. Gdy powtórnie odesłał swe 
dzieło, czekał jeszeze bardziej nie- 


Pa 
3 o kiiku dniach, znowu przy- 
szedł list od sekretarza Rockefel!e - 
ra. Tym razem bogacz dziękował za 
bortret dodając, że „wszystko jest 
już w porządku“. 

Ale na tem nie koniec! 


z Ani słowa o wynagrodzeniu tru- 
w. 


Godzina śniadania wybiła. 


Zarówno jak i zrana, Gabrjela 
nie była w stanie opuścić łóżka. 

Zaledwie mogła wypić filiżankę 
mleka, podaną jej przez baronową. 

Okołe szóstej wieczorem chora. 
zcawała się odzyskać w części en r- 
EJE. . 

pi obok s. roi mor1l- 
ne jak gdyby galwanizowało ją. 

Widzieć Saula. było to żyć, a c- 
na żyć chciała... 

Gabrjcla wstała, ubrała się bez 
pomocy, zeszła na dół, zabrała miej 
ace przy stole rozmawiała gorące- 
kewo, zmuszając się do  uśmiechr. 
udało jej się ukryć sierpienia. 

Nie nie uchodziło przed okiem 
varonowe; de Garennes i przekona- 
nie, że schadzka oznaczoną jest na 
noe dzisiejszą, z każdą chwilą wzma 
eniało się. 

Pozostała długo w salonie i zw- 
urwymała młodą dziewczynę dłużaj, 
jak Sele 

ziesiąta wybiła. 

— Moje Ay — rzekła wtedy 
buronowa — czas na ciebie udać się 
na spoczynek... Zapewne spać ci się 
iuż chce. 3 

— Spać? — odrzekła Gabrjela. — 
Nie, panı. raczej czuję potrzebę wv. 
ciągnąć się na łóżku. 

— A więę. przyjdę w tej chwit 
detrzymy wać ci towarzystwa... Zro- 
sztą dziś wieczorem masz zażyć po- 
dwójna dozę mikstury według pole 
cenia doktora. 

Gabrjela zadrżała na całem ciola 

Przypomniała sobie, że mikstu* 


SKAMP 


Nr. 26 3. 


tol) Cementownia „Wiek“ w Ogro.» 
d'eńeu przystępuje do pracy. Zamknią 
ia od lat 3-ch cementownia „Wiek“ w 
Oerodzieńcu przystępuje do pracy za 7 
dni W związku z tem zarząd fabryki 
w najbliższych dniach przyjmie do pra 
ey około 400 robotników. Z tego powa: 
dn panuje powszechna radość, ponie, 
wa; na terenie gminy ogrodzienieckiej 
zmniejszy się bezrobociedo 50 proe. 


„ fol) PierwSze pedpisanie pożyczki ną 
redowej. Zarząd K. K. O. w Olkuszu 
podpisał subskrypcję na pożyczkę na 
zcdową w dniu wczorajszym w wysoko 
ści zł. 2.500 wpłacając tę sumę jednocze 
śne do kasy skarbowej w Olkuszu. 


‘prócz tego pożyczki podpisały 
wczoraj niektóre osoby z Olkusza, oraz 
szkoła zawodowa w Skale pod Olku_ 
szem. 


(ol) Fundusz zja”du i uczczenia pa« 
mięei 6. p. ks. Langhammera, Na oneg. 
dajszem zebraniu b. wychowanków 1 
wychowanie gimnazjów olkuskich za- 
padła uchwała utworzenia rachunku w 
spółdzielczym Lanku kredytowym W 
Q;kuszu p. n. „Funduszu zjazdu i ucz- 
zenia pamięci ś. p. Langhammera". W] 
trm eeln powołano specjalny komitet, 


(ol) Komenda powiatowa p. p. w n» 
wwo lokalu. Z dniem 28 bm. biura po. 
w'atowej komendy policji państw. w 
wkaszu, z ulicy Kościuszki, przeniesio 
ne zostaną na ul. Miekiewicza, dom 
Sbóry. 


tol) Walka s nosacizną u koni. Wo- 
L¿e panującej zarazy nosacizny u kont, 
z dniem 1 października rb. na terenie 
ealego powiatu olkuskiego rozpocznis 
się akcja zwalczania tej zarazy przez 10 
Jekarzy weterynaryjnych. Sped koni od 
ivwać się będzie w Olkuszu, Pilicy, 


Wolbromiu i Skale p-g planu, który o- 
pracowuje pow. lekarz weterynarji w 
Olknszu. 


Swędzenie ciała oraz wszelkiego 
rodzaju wyrzuty skórne usuwa 


KREM LAIN-AGE 


z kogutkiem 
jest to idealny nieszkodliwy ko- 
smetyk, usuwający wady naskór- 
ka tak u dorosłych, jak i u dzieci 
R. M Spr.Wewn. Nr. 3454. 
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ra zawsze wywołuje nadzwyczaj b» 
lesny kryzys. 

Kryzys ten może przeszkodzić 
przejściu przez park, aby się dosta% 
ku wyjściu z pawilonu, a przynaj: 
mniej do muru i otworzyć młodemu 
człowiekowi drzwiezki, wychodzą: a 
na brzeg rzeki. 

— Jeżeli to pani wszystko jedne 
— wyjąknęła — nie wezmę mego 
lekarstwa dziś wieczór? 

Pani de Garennes udała wielkie 
zadziwienie i zawołała. 

— Nie cheesz brać lekarstwa | 
dlaczegoż to, moja śliczna? 

— (zuję się jakby zbita. 

— Tem baratio; należy zachowy- 
wać przepis, lekarza. 

Rzeczywiście pani... ale mnia 
się zdaje, że doktór nie dobrze się 
peznał na mojej chorobie. 

— Cóż za przyczyna wzbudza w 
tokie takie myśli? 

. — Bo lekarstwo to nietylko, że 
nie uspokaja moich cierpień, ale 9- 
wszem zwiększa je... a tak pragnęła 
x m przynajmniej dziś wieczór uni- 
k: aé tych strasznych boleści. 

Nastawać byłoby niezręcznością. 

— Niomasz słuszne ci — rzekia 
baronowa — jednakże niech się tak 
stanie, jak sobie życzysz... Ale przy 
naniiesz sie mleka. 

— Nie, pić nie chcę, proszę ct 
pani, nic mi nie dawaj. ; 

Niepckój. powstał w umyśle pan! 
de Garennes i zapytała siebie: | 
Czyżby ona powzięła jakieś 
podejrzenie? 


e. d. Ns ; 
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Gościnne występy opery 
Warszawskiej 
w Katowicach. 


W niedzielę, dn. 24 bm. o godz. 4.8ej 
po, cłudniu wykonaną zostanie: opera 
St. Moniuszki „MALKA“ w obsadzie 
najwybitmejszych wykonawców. opery 
warszawskiej. Poraz pierwszy da się 
slyszeć w Katowicach znakomita śpie 
waczka Marja Krzywiec, w roli Halki. 
Jonika śpiewa ulubieniec publiczno «i 
ojerowej Antoni Gołębiowski, o któ 
rym z racji festiwalu zakop'ańskiego 
pisze Kornel Makuszyński: „J cknęły 
góry. potoki płakały, a słuchacze mie. 
li łzy w oczach i siedzieli w potokach 
atszczu i w czarnym stawie żałości" 
Janusza Śpiewa najlepszy wykonawca 
tej roli siynny baryton Kugenjusz Mos 
sakowski. 

W poniedziałek, dn. 25 bm. o godz 
3 w'eczorem w teatrze polskim w Ka. 
tewicach wykonana zostanie opera Pue 
viuiego „Tosea* w równie znakomitej 
obsadzie Tosca — Marja Krzywiec, 


«uroda i grą aktorską podbijająca wido 


'wnię i wstrząsającą grozą i ekspresją 


dramatyczną. Eug. Mossakowski, jako 


Scarpia. Cavaradossi — Ant. Gołębiow 


« abeenege stanu techniki. 


ski, wzruszający liryzmem i pięknośc'ą 
swego głosu. Syłwetkę charakterystycz 
ną Spoletti Maurycy Janowski. Przy 
pulpicie kapelmistrzowskim Jerzy Sił 


_Peh. Kier org. Leon Wiener. 


Kierownictwc gościnnych wystę 
pów opery warszawskiej zaznacza, że 
poziom artystyczny dawanych przedsta 
wień popołudniowych jest traktowany 
przez kierownictwo narówt:o »wieczoro 
wemi. Jako fakt może posłużyć al sada 


'„Halki* po południu z tak wybitnym: 


solistami jak Marja Krzywiec, Ant. Qo 
łębiewski, Eug. Mossakowski i, że spes 
jalnie na to przedstawienie przybywa 
balet opery warszawskiej. 


RADJO MASZYNA DO PISANIA. 


Pisanie na dystans bez drutu! Wysy 
iane poprzez oter tale „które gdzieś w 
dali jakgdyby niewidzialną ręka poru 
szają klawiaturę maszyny i wypuku 
na njej tekst. Jeszcze do niedawna 
rzecz ta wydawała się utopją, pomimo 
Obecnie i to 


' marzenie stało się rzeozywisto cią Ma- 
| yna do pisania na dystans ptycebra- 
'ziła się z eksperymentu laboratoryjne- 


go w praktyczny w użyciu aparat, któ- 
ry ma bezwątpienia przed sobą dużą 
przyszłość. Aparat ten odznacza się 
prostotą w pomyśle į budowie; wyna. 
lazeą jego jest radjotechnik, inżynier 
dr. Hell. Każdej literze klawiatury 


odpowiada koło nadawcze aparatu. W. 


obeenej swojej postaci aparat nadaw- 
wzy może przesyłać 5 liter na sekundę. 
Można sobie wyobrazić jak szerokie za 
stosowanie znajdzie nowy aparat w ta 
kich instytucjach państwowych jak 
poczta, koleje, urzędy policyjne cte., a 
dalej w instytucjach prywatnych, w 
przemyśłe, handlu. 

NA WYŚCIGI DO MORAWSKIEJ 

OSTRAWY. 

Klub motocyklistów w Dąbrowie ko- 
munikuje, że w niedzielę odbędą się 
międzynarodowe wyścigi motocyklowe 
w Morawskiej Ostrawie w Czechosło 
wacji. Życzący jechać na te wyścigi pro 
szeni są o zapisanie się u kapitana p. 
Piaskowskiego (sklep Owczarek) tel 
ur. 167, poając następujące dane: Imię 
i Nazwisko kierowcy, imię i nazwisko 


„osoby towarzyszącej, nr. rejestracyjny 


motocykla nr. silnika i nr. podwozi. 
Wyjazd nastąpi z Dąbrowy w niedzia 
le o godz. 4.30 rano z placu Karpat pun- 
ktnalnie. Wyjazd zaś z Białej o godz. 
6.30 rano. Powrót tego -samego dnia 
vivezorem 

Zołoszenia orzyjmowane będa d- 
dziś do godz, 19-ej. 


SORY", Pa 
:0: 


HUMOR. 
POCIECHA. 

— Porcelanowy wazon, który dzi- 
siaj stłukłeś, jest pamiątką po mojej 
babce, 

— Tak? No to się nie złego nie sta- 
ło, myślałem, że kupiony. 


| I _ 


redniowieczne czary opodai Warszawy. 


żyd miał zdjąć urok z chore: 


Kulawy 


. W: sądzie grodzkim w Wołomi- 
nie pod Warszawą była rozpatrywa 


; Ra sprawa o pobicie Abrama Frucht 


mana ze wsi Międzyles powiatu ra 
dzimińskiego. Zeznania świadków 


ujawniły zupełnie niezwykle okoli- 


CznoŚci. 


Okazało się, że sprawcami pobi 
cia Fruchtmana są bracia Franci- 
szek i Jan Kurkowie, którzy przy- 
jechali do niego -z żądaniem, 

by zdjął „urok“ rzucony na ich 
siostrę. 


Siostra Kurków od dłuższeg » 


Zoo N 
„Nie uważam morderców 
za przestępców" 
Człowiek, który ratuie od gilotyny 


W procesie o podpalenie niemiec 
kiego Reichstagu jaki odbył się obe 
cnie w Londynie, w charakterze o- 
brońcy występował jeden z najsłyn 
niejszych adwokatów świata, wiel- 
ki obrońca franeuski Moro —— Gla- 
Hori, psuc zo 
Z tej okazji gazety angielskie po 
święcają wiele miejsca temu w ybit 
nemu prawnikowi i - niezwykłemu 
człowiekowi. .. 

Raporter „Daily Express“ zdo- 
łał przychwycić Moro — Głlatferie- 
go na dworcu, gdy po trzydniowym 
procesie opuszczał Londyn. i uzy- 
skać od niego króciutki wywiad. 

Moro Glafferi, mały pękaty Kor 
sykanin, o spuszczonym nosie i gru 
bych wargach, jest człowiekiem, 
ry bronił w swoim czasie Caillaux, 


potem sinobrodego Landru. 

— W żadnym najstraszniejszym 
mordercy nie widzę przestępcy — 
kryminalisty, tylko człowieka. które 
go mi żal i któremu pragnę wvwal- 
czyć poprawę 1 wolność — ;: .wie- 
dział stanowczo Moro — Glaffer'. 

— Zbrodnia jest przestęps'wem 
ale jest też chorobą, a chorych ludzi 
należy leczyć. Lieczeniem powinno 
tu być przedewszystkiem umiejętne 
kształcenie i wychowywanie przestę 
pey w czasie, gdy przebywa w wię 
zieniu. 

Glafieri jest stanowczym prze- 
ciwnikiem kary śmierci. 

Gilotyna, od której uratował już 
dziesiątki ludzi w czasie swej „kar- 
jery, jest według niego  srfdnio- 
wiecznym przeżytkiem. 


„Trzeba Kochać, by żyć...“ 


mówi 103-1leinia staruszka 


"W jednym z ślicznych domków 
w Cannes mieszka kobieta _ która 
obchodziła 15-go września  1.3-cią 
roeznicę swych urodzin. 
| Staruszka ta nazywa się Oberti 


di Pasquale, jest panną i dłuste la. 


ta spędziła w Rosji jako francuska 
guwernantka w domu pewnego ge- 
nerala. 

Z okazji tak niezwykłej uroczy- 
stości zjawił się w jej mieszkaniu 
dziennikarz z , Paris - Midi“ i otrzy 
mał od niej wywiad. 

Stuletnia panna odpowiadała 
chętnie na wszystkie pytania, a na- 
wet sama dodawała wiele szczegó- 
łów. 

Ta kobieta, której dziadek mógł 
pamiętać panowanie Jana  S-bies- 
kiego i Woktorję pod Wiedniem o- 
kazała się zdecydowaną pa yfist 
ką. 

— Nie powinni byliśmy prowa- 


PORT 


i WYCHOWANIE FIZYCZNE 


KRONIKA. 


'X Wycieczka motocyklistów. z Dą 
browy. Zarząd klubu motocykłowego w 
Dąbrowie zawiadamia swych człon- 
ków, że jutro odbędzie się wyoieczka 
do Ojcowa i Pieskowej Skały, a w ra. 
zie niepewnej pogody — do Bażantar: 
ni w Pszczynie. 


Zarząd uprasza o udział 
członków i ich rodziny, > 

Odjazd z placu Karpat o godz. T ra 
no. 


X Brygada — RKS. Mecz rewanżo 


liczny 


wy „Brygady“ — Strzemieszyce z R. K.. 


S. — Gołonóg, odbędzie się w Gołonogu 
w niedzielę o godz. 3 popołudniu. Przed 
mecz rezerw o godz. 1 popoł. 


X Na temat ostatniego wyścigu ko 
larskiege „dokoła Polski“ ukazały się 
w prasie warszawskiej ciekawe pogło” 
ki. Oto okazało się, że zwycięzca biegu 
Lipiński i zdobywca 2 miejsca Ojecki 
na jednym z etapów korzystali z pomo 
cv motocykla iednego z sedziów, o wy 


dzić wojny — powiedziała z obu- 
rzeniem. — A w żadnym razie nie 
powinni byliśmy się sprzy wie: z% 
z anglikami. Okropne rzeczy opowia 
dano mi o okrucieństwach podczas 
oblężenia Sewastopola. pa 

Dziennikarz paryssi dłngą chwi 
lẹ musiał się zastanowić nad tem 
by zrozumieć, że staruszka mówi 
o... wojnie Krymskiej. 


Najstarsza panna świata mówi 
że nie wyszła zamąż, gdyż vi, któ 
rzy oświadezali się jej rodzicom o 
jej rękę, nie podobali jej się... 

— A tych trzech — mówi figlar- 
nie — Sidra mnie się w życiu po- 
dobali, nie chciało mi się 
czyć. 
Tak, czy inaczej twierdzi na z 
całą stanowczością, że „Trzeba ko- 
chać by żyć, bo bez miłości życie 
nie ma sensu“. 


oświad- 


raźnie sprzeciwia sie reż. „nowł bie 
gu. 

X O ponowne sprować» enie Koub- 
kowej czyni starania związek lekkoa- 
tletyczny. Doskonała zawodniczka czes 
ka zmierzyłaby się raz jeszcz: z Wala 
siewiczówną w ramach meczu Warsza 
wa — Śląsk 1 październka w Król Hu 
cie, przyczem spotkanie dwu sprinferek 
odbyłoby się na zmienionych dystans. 
50, 80 i 1000 metrów. i 

X Śląski okr. zw. lekkoatletyczny 
projektuje przeprowadzenie reprczen- 
tacyjnych zawodów z Wilnem w kate 
gorji panów 1-go października. a 8-go 
października zawodów kobiecych =z 
Warszawą. Obie imprezy mają się od 
być va Śląsku. 

X Polska — Ozechosłowae!a 15 paź. 
dziernika. Nadeszła do Warszawy wia 
domość, że czechosłowacki związsk pił. 
karski zgodzi się zapewne na propono 
wany: przez polski związek piłki noż 
nej termin 15 października na mecz 
międzypaństwowy Polska — Cyechosło 
wacja w Warszawie. 


czasu chorowała i żadne leki jej m» 
pomagały, Wówczas bracia zasły 
szawszy o jakiwś wróżu, mieszka - 
jącym pod Wołominem zawieźli tam 
chorą i zażądali „ws la - eposu- 
tów kuracji. Wróż, przyjąwszy u- 
przednio opłatę, dokona naśrozma 
lzych eżarów, spalił pierze na wę- 
glach, rysował krędą jakieś znaki i 
wreszcie zdecydował, że sprawcą 
cnoroby Kurkówny jest kilay 
żyd, mieszkający w Międzylesie. 
— (o mamy teraz zrobić, teby 
on zdjął ten urok? — pytali ehlog". 
— Pewnie, że on dobrowolnie te 
o nie zrobi, ale jak mu obić wątro- 
+ to muże zmięknie, a gdyby nie 
el:eiał mimo bicia, to i 
zutłue go choćby na śmierć, a urok 
sam przejdzie, 


Wobec tego Kurkowie udali SE 
dc Międzylesia, gdzie zamiaszk:- 
wal Abram Fruchtman, kulejący 
ha jedną nogę. © Wywleczono 0 % 
mieszkania i zażądano, by zdje” u. 
rok. Fruchtman odżegnywał się od 
wszelkich ciemnych praktyk, ió 
to jednak nie pomogło. msi 

Zebrała się cała wieś, 

której Kurkowie wytłumaczyli:* w 
jakiej przyszli sprawie. Na tórtu- 
rowanie Fruchtmana patrzyło kilka 
renint osób i nikt się za nim mg 
vial. oO 

Fruchtman począł błagać opraw 
ców, by dali mu spokój, by nie odbia 
rali mu zdrowia i życia. Przysiągł, 
że pojedzie do rabina i poprosi go © ' 
wstawiennietwo do Paną Boga, któ 
r, uratuje chorą. Trafiło to Kuc. 
kom do przekonania, ` pozostawih 
*ruchtmana i odjechali, zapowiada 
jąc, że powrócą; jeśli siostra nie wy 
zdrowieje. ; > 

Wobec tak sensacyjnych rewcła 
cyj przewodu sądowego, sędzia Tre 
ret zdecydował ©7370. isian <> 
przekazać sprawę urzędowi proku 

ratorskiemu, 
w celu wszczęcia Śledztwa przeciw 
Kurkom w kierunku usiłowania za 
bajstwa Fruchtmana. U: 


a= O 
Jak przygotowano 
sowiecki lot 
do stratosfery 


Kierownietwo Jvtu do stratosfery po 
wierzono specjalnemu szefowi- startu 
Garakaniczemu. W rozmowie z współ 
pracownikiem moskiewskiej „Prawdy 
Głarakinicze powiedział, że przygotowa 
nia do lotu stratosferycznego w Rosji 
sowieckiej rozpoczęte zosłały w grud. 
aju ub. r. Budowa stratestartu rozpo- 
częta została w lutym. Wyniki lotu va 
leżne są tylko od stratostatu trn. je- 
go jakości, jak również od organizacji 
startu. Przygotowania stratostartu or- 
ganizewane są następująco, 7 wiem:o- 
rem rozpoczyna się napełnianie balonu 
gazem, co trwa sześć godzin. Bałon 
przytrzymywany musi być przez 168 
ludzi. Przedtem przygotowano v wór 
ków piasku dła obciążenia, wszystkie 
prace przygotowawee muszą być ukoń 
czone przed wschodem słońca, nby lot 
nicy mieli jaknajwięcej ezxsu przy 
dziennem świetle do prowadzenia obser 
waeyj. Ogółem przy starcie jest zatru 
dnionych 350 ludzi. Ostatnie przysoto- 
wania wykończone zostaną bezpośred- 
nio po starcie, który nastąpi jak tylko 
pozwolą na to warunki atmosfer; czne. 

W Moskwje powołano do życia spe- 
ejainą komisje naukową pod kierownie 
twem prof. Wanegengeima, która ob- 
serwować bedzie lot z ziemi i badać po 
szezególne fazy ciekawego lotu. 


AOR, BOŻY CE 
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W ST. ZJEDNOCZONYCH 


pr: eszedł nad miastem Alabama orkan, który poczynił znaczne szko: v. 


ga DROBNE OGŁOSZENIA. EJ 


KUPNO I SPRZEDAŻ M 
AKWARJUM dobrze zaprowadzoue z 
fontanną sprzedam. Dąbrowa Cukier 
nia „Sielanka“ 3-go maja. 

FORTEPJAN- krótki Schróderu, pięk 
ny ton prawie nowy okazyjnie sprze- 
dam. Oferty do „Expresu“ pod „Forte- 
pjan“. . 


Marynaiy 


konserwują tylko octy Spiessa 
Posiadamy stale na skladzie ocet stoło 
wy, oraz ocet winny stołowy, sprze- 
daż wyłącznie w Skiadzie Aptecznym 
M. Jagiełłowicza 3.go Maja 7. 
SPRZEDAM dom tanio w Sosnowcu 
blisko przystanku tramwajowetgo Zza- 
raz wolny obszerny lokal. Wiado- 
mość w administracji. 
WYCIERACZKI KOKOSOWE I QU 
MOWE, poleca skład apteczny Manry 
ey Reiner. 


r na rum wk LSP A WM A AAAA * PW 
| AE 
po 4 grosze za I wyraz. 


MORGENSZTERN FAJWEL zgubił 
książeczke wojskową wydaną przez 
P. K. U. Bedzin. 


KABAK FELICJA zgubila paszport 
zagraniczny, wydany w Będzinie. 


Do akt Nr. Nr.: Km. 368, 630, 545, 640/58 


OBWIESZCZENIE. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Pilicy, Mieczysław Różewski, zam. w 
Pilicy, na mocy. art. 602, 603. 604 K. P. C. 


pierwszym terminie: 


W dniu 28 września 1932 ». o godz. 10 rano w Pilicy odbędzie sią 
sprzedaż z przetargu — publicznego ruchomości należących do Kazimierza 
Arkuszewskiego, składających się z mebli, klaczy i siodła męskiego osza- 


cowanych na łączną sumę 962 zł. 


W dniu 9 października 1933 r. o godz. 14 we wsi i gminie Kroczyce ru 
chomości należących do Franciszka Katery składających się z domu miesz 
kalnego oszacowanego na sumę $00 zł. 

W dniu 11 października 193* r. o godz. 10 rano w Piliey, ruchomości 
należących do Kazimierza Arkuszewskiego składających się z mebli dwóch 
kłaczy, siodła angielskiego, aparatu radjowego i patefonu oszacowanych 


na łączną sumę 2310 zł. 


Powyższe ruchomości możn: ogladać pod wskazanemi adresami w 


+ dnin licytacji. 
Pilica, dnia 21 września 1938 r. 


Do akt Nr. Km. 208/33 


OBWIESZCZENIE. 
i Komornik Sądu Grodzkiego w Skale Adam Gospodarowiez, za- 
mieszkały w Skale pod Ojcowem na 7 sadzie art. 602 K. P- C. ogłasza, że 


w dniu 11 października 1933 r. o godz. 12 w Władysławpolu: u *Samuela 
Bukowskiego odbędzie sie pnhliczna 


dniu licytacji w miejscu sprzedaży, 
Skała, dn. 9 września 1933 r. 


Sprawa Banku Rolnego p-k Bukowskiemu. 


Wydawca: Helena Monsiorska 


licytacja > ruchomości a mianowicie: 
500 metrów pszenicy w słomi: w stogach i 100 metrów «owsa w słomie Ww 
stogach oszacowanych na łączuą sumę zł. 13900, które można oglądać w 


w czasie wyżej oznaczonym. 


W ZAWODACH KONNYCH KAWALERJI 


niemieckiej puhar Hitlera zdoby: kpt Erhardt. 


a a 


NA KUBIE. RA 


m | Różne č W aj 


3 FOTOGRAFJE 
pocztówkowe artystyczne Zł. 25% 
FOTO —STELMASZCZYK Sornowieg, 


Pogoń, Orla 4. 

LECZNICA chorób wenerycznych i 
skórnych. Sosnowiec, Sienkiewicza 17a 
Wizyta 5 zł. E e A 
CECH Krawców w Sosnowcu zawiada 
mia, że w sobotą dnia 23. IX. b. r. © 
godz. 20-tej rozpoczną się Kursy Krojo 
przy ul. Orlej 18. Dalsze yuy przyj 
muje Sfarszy Cechu Jan róLlewB 
Scsnewiec, Orla 8. = - Ewy 
KAROLINA  PROBIERZ voto NE. 
RES zaguliła pomiędzy Olkuszem a 
Bolesławiem dyplom na krzyż, po po- 
ległym synie,_na fronote * bolszewiesim 
i inne papiery, dotyczące renty. U- 
prasza się znalazcę o zwrot takowych 
na posterunek policji w Bolesławia. 
OGLOSZENIE. 

komisja Wkladoów Spółdzielczego Ban 
ku Zagłętia w Sosnowcu zwołuje Wa!- 
ne Zebrania Wkładców na dzień 24-9 
1233 r. o godz. 4-ej po południu w lok: 
lu Banku. Małachowskiego 9. Prosimy 
© 'iczne przybycie. 


TALSI 
s ry 


. é 
a 8 
trwają w dalszyin ciągu rozruchy Na zdjęciu powstańcy strzegą gma robad dy_ AR 
chu m aresztowanymi zwolennika mi rządu. 


a Dziś podwójny program 


z Kon 


KINO Napiętnowani Ludzie Maynardem 
ZAGŁĘBIE | Dziewczę z nad Wołgi” 


ogłasza następujące licytacje w 


z Eweliną Holt I igo Symem 
Dziś poszątek o godz. 4 popołudniu. 
Następny program. 


kobieta 7 Reje$fn0: cra rome su NE PRZEBACZA) 


Wkrótce FEODOR SZALAPIN (Don Kiszot). 


——— 


Ceny miejsc od 25 groszy 


iej 
(ino-Teatr „Udziałowy”. 


Komornik 
MIECZYSŁAW RóŻEWSKI. 


0d poniedziałka, dn. 18 września. 
NA.OTWARCIE SEZONU 


w porywającym arcyfilmie pt. 
Syn dżungli 
Największy cyr» świata w płomieniach. 


W roli głównaj: mistrz olimpijski w pływaniu. 
BUSTER CRABBE. 


Komornik: 
ADAM GOSPODAROWICZ. 


Druk. Exbres Zagłębia“ Sosnowiec, Teatralna L tel. 4-94 Redaktor odp.: Józef Oskólski 


